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ZA WCZEŚNIE NA PRZYCZYNĘ  POŻAR W TARNOWIE PODGÓRNYM   

Przypomnijmy: zgłoszenie o pożarze 
zespołu hal magazynowych strażacy 
odebrali w niedzielę 11 stycznia, 
o godz. 6.36. Na miejscu ustalili, że 
ogień objął około 11 tysięcy metrów 
kwadratowych powierzchni hal – bu-
dynków w pełni wyładowanych pacz-
kami. 

- W momencie przybycia pierw-
szych zastępów straży pożarnej pożar 
był w pełni rozwinięty – informuje mł. 
asp. Martin Halasz, rzecznik komen-
danta wojewódzkiego Państwowej 
Straży Pożarnej w Poznaniu. - Nie ob-
jął budynku administracyjno-biuro-
wego, który był w innej strefie pożaro-
wej. Z informacji uzyskanych 
od ochrony obiektu oraz po przepro-
wadzonym rozpoznaniu wynikało, że 
w hali nie przebywały żadne osoby. 
Strażacy potwierdzili to podczas prze-
szukania budynku administracyjno-
biurowego. W zdarzeniu nikt nie ucier-
piał i nie było konieczności prowadze-
nia ewakuacji. 

Jeszcze wczoraj w południe 
na miejscu pracowały cztery zastępy 

straży, które dogaszały i dozorowały 
pogorzelisko. Do częściowo zawalonej 
hali nie można było jednak wejść: kon-
strukcja stalowa pod wpływem bardzo 
wysokiej temperatury grozila zawale-
niem. Został powołany biegły, który 
będzie rozpoznawał przyczynę pożaru 
– ale to dopiero wtedy, gdy Nadzór Bu-
dowlany oceni, że może wejść do hali. 

Schenker i Grupa DSV wystosowały 
oświadczenie, w którym piszą, że ter-
minal w 2024 roku przeszedł grun-
towną rozbudowę i modernizację, zo-
stał zaprojektowany i wyposażony 
zgodnie z obowiązującymi normami 
bezpieczeństwa oraz wyposażony był 
w wymagane systemy ostrzegawcze 
oraz ochrony przeciwpożarowej.

G.Okoński, P.Antuchowski
grzegorz.okonski@polskapress.pl

Spalona hala grozi 
wciąż zawaleniem
Jeszcze wczoraj trwało dogaszanie 
hali magazynowej firmy transpor-
towej DB Schenker w Tarnowie 
Podgórnym, po pożarze do którego 
doszło w niedzielę. Tym samym 
do hali nie mogli wejść biegli, by 
ustalić przyczynę pożaru. 

PIŁKA NOŻNA 

Patrik Walemark z Lecha wraca do pełni 
zdrowia i liczy na szybki powrót do gry str. 16

Straty w infrastrukturze i towarze mogą sięgnąć nawet 200 milionów złotych. Hala była pełna paczek
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Czytaj str. 3

Budowa S11 ma 
ruszyć z kopyta – 
tak twierdzi poseł 
Poseł KO, Mariusz Witczak zapewniał 
na spotkaniu w Pleszewie, że budowa długo 
oczekiwanego odcinka S11 między Kórnikiem 
a Ostrowem rozpocznie się w tym roku str. 5

Sprawdziliśmy, co robią zwierzęta 
w poznańskim zoo w czasie mroźnej zimy str. 2 BIZNES

FOT. . ADAM JASTRZĘBOWSKI

Czy Rafał Brzoska sprzeda InPost 
i kupi Pocztę Polską? Niektórzy 
twierdzą, że Elon Musk znad Wisły 
ma zupełnie inne plany str. 9

Po zmianach 
przepisów w NFZ 
rehabilitacja domowa 
stanęła pod znakiem 
zapytania str. 4

Były minister 
Zbigniew Ziobro 
uzyskał azyl 
polityczny 
na Węgrzech str. 6

Donald Trump: 
Rozważam atak 
na Iran w odpowiedzi 
na tłumienie 
demonstracji str. 7 FO
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Radio Poznań 
po decyzji sądu zdjęło 
podcast o zaginięciu 
Jarosława Ziętary str. 5
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Pogoda w regionie

Dziś doczekamy się odwilży, ale plusowa temperatura pojawi się po południu

Barometr 
1014 hPa 

Wiatr  
7 km/godz. 

Biomet  
niekorzystny

Poznań

Dzień

0°C 2°C 
Noc

Kalisz

Dzień Noc
2°C 0°C 

Leszno

Dzień Noc
2 °C 1°C 

Piła

Dzień Noc
2°C -1°C 

Widziałeś/łaś coś ciekawego? Chcesz tym się z nami podzielić? Zadzwoń do redaktora dyżurnego 
w wybranym mieście lub wyślij e-mail na wydawca@glos.com 
 
Poznań: Paweł Antuchowski – 61 860 60 82 
Piła: Martin Nowak – 797 607 926 
Kalisz: Mariusz Kurzajczyk – 502 499 351 

REDAKTORZY DYŻURNI

Libańsko-brytyjska prawniczka 
znana jest ze swojej walki z dyk-
tatorami i zbrodniarzami wojen-
nymi. Chociaż jej nazwisko czę-
sto kojarzone jest przez media 
z jej równie znanym mężem, 
Georgem Clooneyem. 

Do Poznania przyjedzie 13 
i 14 maja tego roku w ramach 

biznesowego wydarzenia Im-
pact ‘26. Stanie przed preze-
sami największych spółek, in-
westorami i politykami, aby po-
rozmawiać o bezpośredniej za-
leżności między naruszeniami 
praw człowieka a ryzykiem in-
westycyjnym. 

Clooney jest doceniana 
przez różne rządy i organizacje 
międzynarodowe. W przeszło-
ści brytyjskie Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych miano-
wało ją Specjalnym Wysłanni-
kiem do spraw Wolności Me-
diów, a magazyn „Time” hono-
rował ją tytułem Kobiety Roku 
w 2022 roku za jej wkład 
w walkę z bezkarnością.

Amal Clooney przyjedzie 
do Poznania na Impact’26

Na Impact’26 pojawi się jed-
na z najbardziej wpływo-
wych prawniczek na świecie. 
Organizatorzy majowego wy-
darzenia potwierdzili obec-
ność Amal Clooney.

Maciej Szymkowiak
maciej.szymkowiak@polskapress.pl
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Jutro w naszej gazecie 
Strona Zdrowia

a Dieta wegetariańska ma wiecej zalet 
niż mógłbyś się spodziewać  
a Skuteczne sposoby na ogrzanie 
wychłodzonego zimą organizmu

Zimowy poniedziałek, go-
dzina 8.20, słońce ledwo zdą-
żyło wzejść, na zewnątrz -8 
stopni Celsjusza, a my - za-
miast zostać w ciepłym domu 
czy pracować z nagrzanego 
biura - wybraliśmy się do zoo. 

- Ludzie myślą, że zimą 
w zoo nic nie ma, a to nie-
prawda - mówił nam Remi-
giusz Koziński z poznańskiego 
zoo, który oprowadzał nas 
po terenie ogrodu. 

Pan Remigiusz zabrał nas 
do swojego samochodu i ru-
szyliśmy - najpierw do pawi-
lonu żyraf i nosorożców. 

- Cześć Eliaszku, nie dener-
wuj się - mówi do jednego 
z nosorożców, po wejściu 
do budynku, nasz przewod-
nik. 

Hala jest specjalnie dogrze-
wana, tak aby utrzymywać 
temperaturę ok. 20 stopni Cel-
sjusza. To jeden z kilku możli-
wych sposobów zwiedzania 
zoo - w cieple. Obserwujemy 
zwierzęta nie na zewnętrznym 
wybiegu, ale wewnątrz pawi-
lonu. Co ciekawe jednak, na-
wet zimą nosorożce lubią wy-
chodzić na zewnątrz i bawić 
się w śniegu. Żyraf niestety nie 
zastaliśmy, ponieważ w trak-

cie naszej wizyty miały zapla-
nowane szczepienie. 

Na terenie zoo jest jeszcze 
jeden, najstarszy, bo 41-letni 
nosorożec - Emilka. Emilki nie 
odwiedziliśmy, aby nie zabu-
rzać jej spokoju, nasz przewod-
nik jednak specjalnie zatrzymał 
się, aby pokazać nam jej zdję-
cia. Ze względu na wiek musi 
być ona traktowana w szcze-
gólny sposób. Z tego właśnie 
powodu, ma specjalne sola-
rium i ogrzewanie pleców. 

Następnym przystankiem 
była słoniarnia. 

Zwierzęta jeszcze nie wy-
szły na wybieg. Widzieliśmy je 
jednak w swoich boksach, 

gdzie odbywały codzienny tre-
ning medyczny. Nasz przewod-
nik standardowo przywitał się 
z Kizi i Ninio. 

- Mamy tu podgrzewaną 
podłogę i różne podłoża - opo-
wiada. 

Oprócz tego temperatura 
utrzymywana jest dzięki syste-
mowi grzewczemu i wielu pie-
com. Na terenie ogrodu zoolo-
gicznego znajduje się ich mnó-
stwo. 

W słoniarni znalazło się też 
wyjątkowe miejsce, poświę-
cone pamięci o słonicy Kindze, 
zmarłej w 2003 roku. 

- To jest film z jej 50-tych 
urodzin. Ktoś nam go sprezen-
tował - mówi nam Remigiusz 
Koziński - Kiedyś też inaczej 
pracowano ze słoniami. 
Zresztą, żeby nie być gołosłow-
nym, to ja w roku 1987 lub 1988 
- przewodnik pokazuje nam 
swoje zdjęcie sprzed prawie 40 
lat - Dziś nie do pomyślenia, 
aby pracować ze słoniami 

w tak bezpośrednim kontak-
cie. 

Koniec wspomnień. Czas je-
chać dalej. Po drodze mijamy 
stawy - o tej porze puste.  

- Ptaki ze stawów są w tej 
chwili zamknięte w zimowisku 
od strony ul. Browarnej, ale ze 
względu na choroby, pomór dro-
biu, ptasią grypę, nie ma tam 
wstępu dla zwiedzających. Nie 
ma tam też aż tak dużo miejsc. 
Dystans między zwiedzającymi, 
a ptakami byłby za mały - wyja-
śnia. 

Następnie przejeżdżamy 
obok niedźwiedzi. 

- Tu są niedźwiedzie, które te-
raz śpią. Może poza Poką, która 
przyjechała do nas 4 listopada 
spod Częstochowy z prywat-
nego miejsca. Głównie przesia-
duje w tym narożniku - pokazuje 
nam przewodnik i w tej chwili 
zza szyby obserwujemy samicę. 

Kolejny przystanek to prze-
strzeń czepiaków. Sympatycz-
nych - do czasu - małp, które 
chętnie pozują do zdjęć.  

- To kolejna z opcji zwiedza-
nia zoo - zwierzęta są w cieple, 
a zwiedzający na zewnątrz - 
mówi przewodnik. 

W podobny sposób można 
zobaczyć też lemury i mrówko-
jady. Oprócz zwierząt, którym 
trzeba zapewnić odpowiednie 
warunki klimatyczne, są też ta-
kie, które na mrozie czują się 
bardzo dobrze. Są to np., za-
zwyczaj kojarzone z pusty-
niami, wielbłądy dwugarbne. 
Ich wybieg to ostatni przysta-
nek naszego zwiedzania.

Marta Jarmuszczak

„Ludzie myślą, że zimą 
w zoo nic nie ma, a to nie-
prawda”. Zwiedziliśmy po-
znańskie zoo w mroźny zi-
mowy poranek. 

marta.jarmuszczak@polskapress.pl 

Zwiedziliśmy poznańskie zoo 
w mroźny, zimowy poranek

W Nowym Zoo znajdują się też zwierzęta, które na mrozie 
czują się dobrze i nie muszą mieć dogrzewanych boksów
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Choć w trakcie wy-
cieczki zmarzliśmy, 
warto pamiętać, że 
na terenie zoo są miej-
sca, w których można 
się ogrzać. 

12 stycznia ruszły próbne egza-
miny maturalne i ósmoklasisty. 
Na pierwszy ogień, o 9:00 wy-
startował egzamin z historii 
sztuki (poziom rozszerzony), je-
śli chodzi o szkoły podstawowe - 
język polski. Na stronie gloswi-
elkopolski.pl przez cały ty-
dzień (12-16.01) będą pojawiać 
się arkusze CKE jak i wszyst-
kie poprawne odpowiedzi. 
Próbne matury z przedmio-
tów obowiązkowych (j. pol-
ski, matematyka, j. angielski - 
choć ten jest do wyboru) poja-
wią się natomiast od 4 do 6 
marca. Wtedy rozwiązania 
również znajdą się na stronie 
„Głosu Wielkopolskiego”. ER

W SZKOŁACH RUSZYŁY PRÓBNE MATURY I EGZAMINY ÓSMOKLASISTY
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- Z informacji uzyskanych 
od ochrony obiektu oraz 
po przeprowadzonym rozpo-
znaniu wynikało, że w halach 
nie przebywały żadne osoby - 
mówi mł. asp. Martin Halasz, 
rzecznik komendanta woje-
wódzkiego Państwowej Straży 
Pożarnej w Poznaniu. - W zda-
rzeniu nikt nie ucierpiał i nie 
było konieczności prowadzenia 
ewakuacji. 

Do akcji skierowano kilka-
dziesiąt zastępów straży pożar-
nej, ale ze względu na stalową 
konstrukcję płonącej hali i in-
tensywność ognia, strażacy nie 
wchodzili do środka – lali wodę 
z zewnątrz, wykorzystując sa-
mochody – drabiny i podno-
śniki mechaniczne, a także ko-
ordynując kierunki jej podawa-
nia według wskazań dronów. 
Oprócz bezpośredniej akcji ga-
śniczej, zabezpieczono budy-
nek biurowy, a Specjalistyczna 
Grupa Ratownictwa Che-
miczno-Ekologicznego z Po-
znania monitorowała stężenie 
gazów pożarowych.  

- Po opanowaniu głównej 
fazy pożaru, do działań włą-
czono ciężki sprzęt, który 

umożliwił usunięcie zawalonej 
konstrukcji i dotarcie do ukry-
tych zarzewi ognia – mówi mł. 
asp. Martin Halasz. W niedziele 
oceniono, że ogień strawił 
część magazynową budynku, 
której powierzchnia przekracza 
11 000 mkw oraz kilka naczep 
transportu drogowego zapar-
kowanych tuż przy nim. 

Strażacy byli na miejscu 
zdarzenia jeszcze wczoraj.  

- Teraz na miejscu pracują 
jeszcze cztery zastępy, które 
dogaszają i prowadzą dozoro-
wanie pogorzeliska – mówił 
w południe mł. asp. Martin Ha-
lasz. – Hala częściowo zawaliła 
się, a do tej części, która jeszcze 
stoi, nie można wejść: kon-
strukcja stalowa pod wpływem 
bardzo wysokiej temperatury 
nie zapewnia bezpieczeństwa. 
Został powołany biegły, który 
będzie rozpoznawał przyczynę 
pożaru – ale to dopiero gdy 
Nadzór Budowlany oceni, że 
można wejść do hali. 

- Nie można mówić, że to 
zwarcie, samozapłon czy jaka-
kolwiek inna przyczyna, do-
póki nie zbadają hali biegli – po-
twierdza mł. insp. Andrzej Bo-
rowiak, rzecznik Komendanta 
Wojewódzkiego Policji w Po-
znaniu. – Na razie ustalane są 
warunki wejścia na teren hali. 

Właściciel hali, DB Schenker 
i Grupa DSV zapewniły 
w oświadczeniu, że „pracowni-
kom terminalu została zapew-
niona ciągłość zatrudnienia 
oraz zabezpieczono wynagro-
dzenie, niezależnie od dalszego 

rozwoju sytuacji. Organizacja 
pracy została dostosowana tak, 
aby umożliwić im wykonywa-
nie obowiązków w bezpiecz-
nych warunkach w tym m.in. 
poprzez pracę zdalną, czasową 
relokację do innych obiektów 
lub inne rozwiązania”, 
i że„wdrożono działania mające 
na celu zapewnienie ciągłości 
operacji w najwyższym możli-
wym stopniu (...). Klienci, któ-
rych przesyłki mogły ucierpieć 
w wyniku zdarzenia, zostali ob-
jęci indywidualną opieką”. 

Przebieg akcji gaśniczej zo-
stał oceniony przez eksperta - 
strażaka z 40-letnim doświad-
czeniem - na bardzo sprawny. 
Między innymi dlatego, że opa-
nowanie pożaru hali o wielko-
ści około hektara zajęło straża-
kom około 5 godzin, co jest bar-

dzo dobrym wynikiem. 
W szczytowym momencie 
w gaszeniu pożaru uczestni-
czyło blisko 50 strażackich za-
stępów, co przekłada się na kil-
kuset strażaków. 

- Ta hala musi się zawalić 
i przy takim pożarze to jest 
pewne - podkreśla Przemysław 
Rembielak, strażak z 40-letnim 
stażem i przedstawiciel Stowa-
rzyszenia Niezależnych Eksper-
tów Pożarnictwa. - Nie ryzykuje 
się wpuszczaniem strażaków 
do środka, tylko gasi się z ze-
wnątrz. Gaszenie z zewnątrz 
jest zawsze nieefektywne, dla-
tego, że trudno jest wycelować 
w ognisko pożaru. A wody nie 
leje się przed siebie czy w dym, 
tylko leje się celnie. Jednocze-
śnie zawalony dach przykrywa 
zarzewia ognia, więc woda 
w większości ścieka. Ale trzeba 
to robić, bo woda przy okazji 
absorbuje dym, żeby się nie 
rozchodził po okolicy, chłodzi 
miejsce pożaru i ogranicza jego 
rozprzestrzenianie. 

Strażak zwraca uwagę, że 
dzięki instalacji czujników po-
żarowych będzie można zloka-
lizować miejsce, gdzie pożar się 
rozpoczął. To w przybliżeniu 
wskaże, co mogło być jego po-
tencjalną przyczyną. Jednak je-
śli doszło do zapłonu zawarto-
ści jednej z przesyłek - a zda-
rzają się niebezpieczne paczki -
ustalenie jej nadawcy, czy ma-
teriału, który wywołał zapłon - 
przy tak rozległym i długotrwa-
łym pożarem może okazać się 
niemożliwe.ą

G.Okoński, P.Antuchowski
pawel.antuchowski@polskapress.pl

W niedzielę o godz. 6.36 stra-
żacy odebrali informację o po-
żarze zespołu hal magazyno-
wych w Tarnowie Podgór-
nym.  Ogień objął około 11 ty-
sięcy metrów kwadratowych 
powierzchni hal z paczkami.

Biegli nie weszli jeszcze do hali. 
Jej właściciel wydał oświadczenie     

News o powstaniu nowej orga-
nizacji, czyli „służbie sąsiedz-
kiej” to nieprawdziwa informa-
cja, która obiegła Internet 
i różne profile poświęcone mia-
stom (nieoficjalne, tzw. „Spot-
ted”). Każdy post ma ten sam 

opis. Posty wywołały niemałe 
zainteresowanie w sieci. Nie-
którzy gratulują „obywatelskiej 
inicjatywy”, inni porównują 
pomysł do „ZOMO” i „donosi-
cieli”. Celem fake newsa jest 
wywołanie jak największych, 
sztucznych zasięgów.  

„Z radością informujemy, że 
w ciągu pierwszych 24 godzin 
do naszej inicjatywy dołączyły 
dwie osoby, które wspólnie 
będą dbać o porządek i bezpie-
czeństwo na terenie miasta” - 
czytamy w treści posta, którego 
opatrzono zdjęciem „strażnika 
sąsiedzkiego”. Wygenerowała 

je sztuczna inteligencja, co dla 
niektórych nie jest takie łatwe 
do odróżnienia.  

Autorzy zapowiadają, że za-
łożeniem jest systematyczne 
dokumentowanie przypadków 
łamania przepisów, w tym nie-
prawidłowego parkowania, pa-
lenia śmieciami w piecu, picia 
alkoholu gdziekolwiek itp. 

„Działania prowadzone są 
głównie w godzinach popołu-
dniowych i wieczornych, ze 
szczególnym uwzględnieniem 
weekendów” - informują 
i na końcu posta pytają: „Kto 
chętny dołączyć?”. 

Oszustwo łatwo rozpoznać 
po sygnałach ostrzegawczych: 
ten sam tekst w  wielu mia-
stach, bez podania autora, da-
nych kontaktowych, nazw in-
stytucji, regulaminu ani nawet 
strony inicjatywy.  

Zadaniem tego typu 
oszustw jest wywołanie pola-
ryzacji, dzięki czemu post dłu-
żej „żyje” w sieci, komento-
wany godzina po godzinie. Za-
chęca też do udostępniania da-
nych innych ludzi. 

Policja przestrzega użyt-
kowników sieci przed tego typu 
informacjami. ą

Maciej Szymkowiak
maciej.szymkowiak@polskapress.pl

„Nowy projekt w Luboniu – 
Służba Sąsiedzka rozpoczęła 
działalność” – taka informa-
cja widnieje na popularnej 
stronie w social mediach. To 
fejk.

Służba Sąsiedzka w Luboniu? To oszustwo

W nocy z niedzieli na ponie-
działek spłonął budynek go-
spodarczy. Ogień objął obiekt 
wraz z kotłownią, powodując 
znaczne straty materialne. 
Nikt nie ucierpiał. Przyczyny 
pożaru bada policja. DK

Nocny pożar w Cichej Górze
POWIAT NOWOTOMYSKI

IMGW wydał ostrzeżenie dru-
giego stopnia przed marzną-
cymi opadami deszczu powo-
dującymi gołoledź . Dotyczy 
ono zachodniej części Wielko-
polski i ma potrwać dziś 
do godziny 16.00. CU

Kierowcy uwaga na pogodę!
WIELKOPOLSKA

Wczoraj przed południem 
na moście nad drogą S5 w  
Woźnikach doszło do wy-
padku busa z autem. Ratow-
nicy zajęli się poszkodowaną 
osobą. Okoliczności zdarze-
nia ustala policja. PB

Zderzenie busa z osobówką
POWIAT GNIEŹNIEŃSKI
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Wczoraj nie było jeszcze 
warunków do wejścia 
biegłego, ktory mógłby 
ocenić przyczyny pożaru
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POZNAŃ

Poznańska policja szuka mężczyzny, który może mieć związek 
z naruszeniem nietykalności cielesnej motorniczego. Funkcjona-
riusze proszą o pomoc w namierzeniu poszukiwanego. Douderze-
nia pieścią w twarz motorniczego w poznańskim tramwaju linii nr 
201 doszło 2 stycznia na Rondzie Kaponiera. Chrystian Ufa (oprac.)

KRÓTKO

Policja szuka tego mężczyzny
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ROKIETNICA

W podpoznańskiej Rokiet-
nicy na kilka dni przed Bo-
żym Narodzeniem doszło 
do niebezpiecznego wy-
padku. Dwóch nastolatków 
bawiło się petardami 
w domu, co skończyło się 
wybuchem. Stan jednego 
z chłopców - Szymona - 
po wybuchu był ciężki. Na-
stolatek pilnie potrzebował 
krwi, o czym informowała 
parafia pw. Chrystusa Króla 
w Rokietnicy. 

– Na szczęście zagrożenie 
życia już minęło. Szymon 
malutkimi krokami wraca 

do zdrowia, ale przed nim 
jeszcze wiele wyzwań - pisze 
parafia pw. Chrystusa Króla 
w Rokietnicy na Facebooku. - 
Od trzech dni przebywa 
na Oddziale Chirurgii, skąd 
wszystkich nas pozdrawia. 
Rozpoczął już rehabilitację. 
Rodzice chłopca i lekarze 
oraz sam Szymon są pełni na-
dziei - wiadomo już, że bę-
dzie chodził.  

Dodatkowo parafia infor-
muje, że drugi z poszkodo-
wanych nastolatków Kornel 
wrócił już do szkoły. 
Chrystian Ufa (oprac.)

Zabawa zakończona katastrofą

POWIAT ZŁOTOWSKI

Zwrot ws. Piotra P., byłego szefa 
złotowskich struktur Platformy 
Obywatelskiej. Mężczyzna 
w marcu 2025 roku został nie-
prawomocnie skazany na 11 lat 
więzienia za molestowanie 
dziewczynek. Teraz sąd uchylił 
wyrok, co oznacza, że proces 
ruszy od nowa. Do rzekomego 
wykorzystania 14 nieletnich 
dziewczynek miało dochodzić 
od 2021do 2023 roku. Piotr P. 

miał zapraszać je do domu.  Pre-
tekstem miały być badania  
nad wadami postawy. Mężczy-
zna miał kazać rozbierać się nie-
letnim, dotykać je i  fotografo-
wać. Zdjęcia, jak tłumaczył ro-
dzicom dziewczynek, miały 
być niezbędne do dokumenta-
cji medycznej. Po aresztowaniu  
został on zawieszony w pra-
wach członka partii, po czym go 
z niej usunięto.  CU/PAP

Zwrot w sprawie o molestowanie

eprasa.pl 9c550ee7a1
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W sylwestrowe popołudnie opu-
blikowano zarządzenie prezesa 
Narodowego Funduszu Zdrowia, 
które od 1 stycznia zmieniło za-
sady realizacji świadczenia reha-
bilitacji domowej. Zdaniem czę-
ści środowiska fizjoterapeutycz-
nego skutki nowych regulacji naj-
mocniej odczują osoby ze znacz-
nym stopniem niepełnospraw-
ności – pacjenci leżący, po uda-
rach, z chorobami neurologicz-
nymi, często całkowicie zależni 
od opieki innych. – To są zmiany, 
które w praktyce odbierają pa-
cjentom ciągłość leczenia, a nam 
możliwość pracy – mówi Monika 
Piszora, fizjoterapeutka z jednej 
z poznańskich przychodni. 

Do końca 2025 roku placówki 
posiadające kontrakt NFZ na re-
habilitację ambulatoryjną mogły 
w szerokim zakresie realizować 
również wizyty domowe. 
Od stycznia obowiązuje nowy li-

mit – rehabilitacja domowa może 
stanowić maksymalnie 20 proc. 
czasu pracy fizjoterapeutów. 
Wcześniej było to 50 proc., a jesz-
cze wcześniej nie istniało 
sztywne ograniczenie. 

Fizjoterapeutka, z którą roz-
mawialiśmy wskazuje też na tzw. 
blokadę zwiększania potencjału, 
czyli brak możliwości zatrudnia-

nia dodatkowych pracowników 
ponad dotychczasowy stan. 
Możliwe jest jedynie zastąpienie 
osoby, która odejdzie z pracy. 
Wielkopolski NFZ zaprzecza jed-
nak istnieniu przepisów ograni-
czających zatrudnienie. 

Jeszcze do końca ubiegłego 
roku poznański ośrodek, w któ-
rym pracuje Piszora, realizował 

od 90 do 100 wizyt domowych 
dziennie. Byli to głównie pacjenci 
spoza miasta – z mniejszych miej-
scowości, często bez dostępu 
do transportu publicznego, nie-
rzadko całkowicie unierucho-
mieni. Po wejściu w życie no-
wych przepisów liczba ta spadnie 
do około 30–35 wizyt dziennie. – 
To oznacza, że część pacjentów 

będzie miała rehabilitację rza-
dziej, a część w ogóle ją straci – 
mówi fizjoterapeutka. Jak do-
daje, nie ma możliwości „prze-
niesienia” tych osób do ambula-
torium, bo kontrakty są już 
w pełni wykonane, a wielu pa-
cjentów fizycznie nie jest w sta-
nie dotrzeć do placówki. 

Z rehabilitacji domowej korzy-
stają głównie osoby ze znacznym 
stopniem niepełnosprawności, 
wymagające regularnej terapii, 
by zapobiegać pogorszeniu stanu 
zdrowia i kolejnym hospitaliza-
cjom. – To nie są wizyty dla wy-
gody pacjenta. To podtrzymywa-
nie podstawowych funkcji orga-
nizmu – podkreśla Piszora. 

Środowisko fizjoterapeutów 
kwestionuje też argument, że 
ograniczenie wizyt domowych 
skróci kolejki do rehabilitacji am-
bulatoryjnej. Wskazują, że wiele 
placówek realizuje kontrakty 
w całości, często wykonując 
świadczenia ponad limit. 

Wielkopolski NFZ tłumaczy, 
że zmiany są odpowiedzią na nie-
prawidłowości ujawnione pod-
czas kontroli. Według NFZ część 
placówek posiadających kontrakt 
ambulatoryjny niemal całkowi-

cie realizowała świadczenia 
w domach pacjentów, co ograni-
czało dostęp do rehabilitacji sta-
cjonarnej. Fundusz wskazuje 
również na rozbieżności kadrowe 
i nieuzasadnione koszty, wynika-
jące z rozliczania droższych 
świadczeń ambulatoryjnych jako 
wizyt domowych. Podkreśla 
przy tym, że obecne rozwiązania 
mają charakter kompromisowy 
i pozostawiają możliwość realiza-
cji części wizyt domowych. 

Krytycznie do zmian odnosi 
się Ogólnopolskie Porozumienie 
Pracodawców Rehabilitacji, które 
zarzuca NFZ wprowadzenie no-
wych zasad bez dialogu i w trak-
cie obowiązywania umów. 
Ostrzega przed zamykaniem pla-
cówek, zwolnieniami i pozosta-
wieniem pacjentów bez leczenia. 

Zarówno OPPR, jak i NFZ mó-
wią o problemie koncentracji 
rynku rehabilitacji domowej. We-
dług danych środowiska więk-
szość z ok. 400 placówek realizu-
jących świadczenia należy do jed-
nego podmiotu. Monopolizacja 
jest wyzwaniem dla NFZ, ale 
ograniczenia mają uporządko-
wać system, a nie pogłębiać ten 
problem.

Sylwia Rycharska
sylwia.rycharska@polskapress.pl

Rehabilitacja domowa 
pod znakiem zapytania. Fi-
zjoterapeuci alarmują, NFZ 
tłumaczy zmiany.

Zmiany w rehabilitacji domowej

– To jest szukanie oszczędności kosztem ludzi, którzy nie mają siły protestować, bo 
często nie są w stanie wyjść z domu – mówi wprost Monika Piszora, fizjoterapeutka
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FIZJOTERAPEUTKA: „TO SĄ DECYZJE, KTÓRE W PRAKTYCE ODBIERAJĄ PACJENTOM CIĄGŁOŚĆ LECZENIA”POZNAŃ

WYŁONIMY LAUREATÓW W KATEGORIACH:
 SPORTOWIEC ROKU   TRENER ROKU    DRUŻYNA ROKU

 DODATKOWE WYRÓŻNIENIA:  IMPREZA SPORTOWA ROKU   MECENAS SPORTU

O R G A N I Z A T O R SPONSOR TYTULARNY P A R T N E R Z Y  G Ł Ó W N I P A R T N E R Z Y P A T R O N A T

M E D I A L N Y

P A R T N E R

M O T O R Y Z A C YJ N Y

GALA WRĘCZENIA NAGRÓD
22 stycznia 2026 o godz. 19:00
Hotel Novotel Poznań Centrum

AUTOREKLAMA 0311449444
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O potrzebie jej budowy mówi się 
od kilkunastu lat, ale ostatnie mie-
siące sprawiły, że dwupasmowa 
droga szybkiego ruchu nabiera 
coraz realniejszych kształtów! Po-
seł Mariusz Witczak podkreślił, że 
w 2026 roku wszystko ma ruszyć 
z przysłowiowego „kopyta” i to 
dosłownie! 

Budowa drogi S11 ślimaczy 
się od wielu lat. Każda z ekip 
rządzących obiecywała jedną 
z najdroższych inwestycji dro-
gowych w Wielkopolsce, ale 
w wielu przypadkach były to je-
dynie puste słowa. W ostatnich 
dwóch  latach widać jednak pro-
gres dla tej długo wyczekiwanej 
przez mieszkańców południo-
wej Wielkopolski i całego re-
gionu drogi. W poniedziałek go-
ścił w Pleszewie poseł Koalicji 
Obywatelskiej - Mariusz Wit-

czak, który osobiście nadzoruje 
przebieg prac nad budową drogi 
S11 w Wielkopolsce, w szczegól-
ności odcinków przebiegają-
cych przez jej południowe 
krańce, czyli: Kórnik-Jarocin 
oraz Jarocin-Pleszew-Ostrów 
Wielkopolski i ma dla miesz-
kańców dobre wiadomości. 

– W 2026 roku będziemy 
mieli realizację przetargów 
na dwa odcinki: Kórnik - Jarocin 
oraz Jarocin-Pleszew-Ostrów 

Wielkopolski. Te dwa fragmenty 
drogi S11 czekają na decyzje śro-
dowiskową. W okolicach wrze-
śnia ma zostać wydana decyzja 
środowiskowa dla odcinka Kór-
nik-Jarocin i zaraz po ogłoszony 
zostanie przetarg. Dużo szybciej 
decyzja środowiskowa zostanie 
wydana dla drugiego Jarocin-
Pleszew-Ostrów Wielkopolski. 
Jest szansa, że będzie to w oko-
licach marca, a w okolicach wa-
kacji będzie ogłaszany przetarg. 

To nie jest żadna odległa per-
spektywa - podkreśla z dumą 
Mariusz Witczak, poseł Koalicji 
Obywatelskiej. 

– Chciałoby się szybciej, ale 
tak wyglądają wszystkie proce-
dury. Ta inwestycja zostanie 
rozpoczęta i zrealizowana! Nikt 
już jej nie schowa do szuflady - 
zaznacza poseł. 

Jak wspominał poseł Wit-
czak najbardziej konfliktowy 
dla wielu rolników był odcinek 
Kórnik-Jarocin. Spowodowało 
to wydłużenie wszystkich pro-
cedur.  

To jednak nie koniec do-
brych wiadomości dla kierow-
ców z południowej Wielkopol-
ski. Leżący od lat w szufladach 
remont drogi krajowej 25 
na fragmencie Kalisz-Ostrów 
 także zostanie zrealizowany! 

- Będzie to tzw. łącznik mię-
dzy autostradą A2 a Kaliszem 
i Ostrowem. W ciągu najbliż-
szych trzech lat powstanie 
nowa, czteropasmowa droga. 
Pierwszy symboliczny przetarg 
został ogłoszony już w 2015 r.! 
To nas uratowało, bo PiS wiele 
podobnych projektów wyrzucił 
- zaznaczył Mariusz Witczak.

Piotr Fehler
piotr.fehler@polskapress.pl

Budowa drogi S11 jest jedną 
z najbardziej wyczekiwa-
nych inwestycji w Wielko-
polsce, ale również w Ple-
szewie czy w Ostrowie Wiel-
kopolskim.

Budowa S11 w południowej 
Wielkopolsce ruszy z kopyta?

Poseł Mariusz Witczak mówił wczoraj w Pleszewie, że 
budowa drogi S11 przestanie się wreszcie ślimaczyć
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 Okazuje się, że za tą decyzją 
stoi postanowienie sądu w Po-
znaniu. 

O sprawie informuje poznań-
ska Gazeta Wyborcza. Jak opi-
suje dziennikarz Piotr Żytnicki, 
decyzja radiowców o usunięciu 
podcastu ma związek z postano-
wieniem sądu, który stwierdził, 
że za każde powiązanie Mariu-
sza Świtalskiego (twórcy sieci 
sklepów Biedronka i Żabka) ze 
sprawą zabójstwa Jarosława Zię-
tary, Radio Poznań zapłaci 50 
tys. zł. Dodatkowo rozgłośnia 
nie może sugerować, że na po-
czątku lat 90. ubiegłego wieku 
Świtalski prowadził nielegalne 
interesy. 

- Nie zgadzamy się z tym po-
stanowieniem, ale się podpo-
rządkowaliśmy, bo to decyzja 
sądu. Nie mogę i nie chcę nara-
żać spółki na kary finansowe - 
przekazał Wyborczej Piotr Mi-

chalak, likwidator i redaktor na-
czelny Radia Poznań. 

Decyzja sądu w tej sprawie 
zapadła kilka dni po tym, jak 
Sąd Apelacyjny w Poznaniu na-
kazał, by powtórzyć proces 
dwóch ochroniarzy Mariusza 
Świtalskiego. Według sądu do-
wody są wystarczające, by ska-
zać ochroniarzy biznesmena 
za porwanie i udział w zabój-
stwie młodego dziennikarza Ja-
rosława Ziętary. 

Podcast „Dziennikarz, który 
wiedział za dużo...” ruszył do-
kładnie 33 lata po tym, jak 
dziennikarz „Gazety Poznań-
skiej” wyszedł ze swojego 
mieszkania, po czym ślad 
po nim zaginął. Odcinki prowa-
dzone przez Krzysztofa Sadow-
skiego z Radia Poznań i Łuka-
sza Cieślę z Onetu zniknęły z in-
ternetu, a rozgłośnia „nie może 
publikować nowych materia-
łów, mimo że Konstytucja za-
brania cenzury prewencyjnej” 
– czytamy na Wyborczej. 

O zakneblowanie Radia Po-
znań wystąpił Mariusz Śwital-
ski. Sędzia Magdalena Horbacz 
prowadząca sprawę nie wysłu-
chała stanowiska autorów. Za-
groziła, że naliczy 10 tys. zł kary 
za każdy dzień bez takiej infor-
macji na stronie rozgłośni.

Chrystian Ufa
chrystian.ufa@polskapress.pl

„Dziennikarz, który wie-
dział za dużo...”. Taki tytuł 
nosi podcast nagłaśniający 
sprawę zniknięcia Jarosława 
Ziętary, który ostatnio został 
usunięty z internetu ze stro-
ny Radia Poznań. 

Radio Poznań musiało 
usunąć podcast o Ziętarze

EEC Trends 2026: Polska i Europa wobec nowych 
wyzwań geopolitycznych. Prolog Europejskiego 
Kongresu Gospodarczego w lutym w Warszawie
Polska i Europa stoją przed sze-
regiem strategicznych wyzwań 
obejmujących bezpieczeństwo, 
niezależność, odporność i kon-
kurencyjność. Problemy te do-
tyczą kluczowych sektorów – 
energetyki, obronności, cyber-
bezpieczeństwa, infrastruktury 
oraz przemysłu – a ich rozwiąza-
nie wymaga ścisłej współpracy 
między biznesem, administracją 
publiczną i decydentami. W ob-
liczu dynamicznie zmieniającej 
się sytuacji geopolitycznej ko-
nieczny staje się pogłębiony dia-
log o tym, jak budować stabilny 
rozwój w oparciu o długofalowe, 
strategiczne inwestycje publicz-
ne. Po raz kolejny podejmie go 
EEC Trends, którego uczestnicy 
ocenią także znaczenie dołąc-
zenia Polski do grona państw 
G-20 oraz potencjału, jaki niesie 
to dla krajowej gospodarki. Wy-
darzenie odbędzie się 9 lutego 
2026 r. w hotelu Sheraton Grand 
Warsaw. Stanowi prolog Euro-
pejskiego Kongresu Gospodar-
czego, największego spotkania 

biznesowego w Europie Centra-
lnej. 18. edycja kongresu odbęd-
zie się w terminie 22-24 kwietnia 
2026 r. w Katowicach. 

Jak co roku, w gronie przedstawi-
cieli rządu i samorządów, bizne-

su, nauki i mediów, podejmowane 
będą najistotniejsze tematy spo-

łeczno-gospodarcze – od global-
nych wyzwań geopolitycznych 
po kierunki transformacji energe-

tycznej, cyfrowej i przemysłowej. 

– EEC Trends to kluczowy moment 
w cyklu przygotowań do Europej-
skiego Kongresu Gospodarczego 
– to etap diagnozy i refleksji, któ-

ry nadaje ton całorocznej dyskusji 
o gospodarce – mówi Wojciech Ku-

śpik, prezes Grupy PTWP, inicjator 
i organizator Europejskiego Kon-

gresu Gospodarczego. – To także 
przestrzeń, w której wspólnie ze 
społecznością kongresu formułu-

jemy najważniejsze pytania o przy-

szłość: o bezpieczeństwo, odpor-
ność i konkurencyjność polskiej 
i europejskiej gospodarki.

Tegoroczna edycja konferencji bę-

dzie próbą całościowego spojrze-

nia na procesy, które dziś w naj-
większym stopniu definiują pozycję 
gospodarki w zmieniającym się 
świecie. Dyskusje obejmą szerokie 
spektrum tematów – od globalnych
przesunięć sił i rosnącej roli geopo-

lityki w kształtowaniu rzeczywisto-

ści gospodarczej, po wyzwania we-

wnętrzne, które determinują tempo 
rozwoju i konkurencyjność Polski 
oraz Unii Europejskiej.

REKLAMA 0011460140
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POLSKA 
i ŚWIAT

Na platformie X mec. Lewan-
dowski podał, że azyl polityczny 
został przyznany Ziobrze przez 
rząd węgierski w związku z dzia-
łaniami prokuratury, „w wyniku 
których doszło do szeregu dzia-
łań noszących znamiona poli-
tycznie motywowanych represji 
politycznych”. 

Sam Ziobro przekazał za po-
średnictwem X, że wystąpił o ob-
jęcie międzynarodową ochroną 
swojej żony. „Podjąłem decyzję, 
że nie pozwolę, aby moje dzieci 
zostały pozbawione opieki mat-
ki, a moja żona – w zastępstwie 
za mnie – stała się ofiarą psycho-
patycznej zemsty Donalda Tu-
ska” – napisał polityk. 

Były szef MS jest jednym 
z podejrzanych w prowadzonym 
przez prokuraturę śledztwie do-
tyczącym Funduszu Sprawiedli-
wości. Prokuratura podejrzewa 
Ziobrę o popełnienie łącznie  
26 przestępstw. 7 listopada Sejm 
uchylił mu immunitet w odnie-
sieniu do wszystkich 26 zarzu-
tów; wyraził również zgodę 
na jego zatrzymanie i aresztowa-
nie. 

Zbigniew Ziobro podzięko-
wał premierowi Węgier Vikto-

rowi Orbanowi za udzielenie mu 
przez Węgry ochrony międzyna-
rodowej. „Podjąłem decyzję 
o pozostaniu za granicą do czasu, 
gdy w Polsce zostaną przywró-
cone rzeczywiste gwarancje pra-
worządności” – napisał na plat-
formie X Ziobro. 

„Czynię to w imię zasad, któ-
rymi zawsze się kierowałem 
i z powodu których stałem się 
dziś celem osobistej zemsty Do-
nalda Tuska i jego środowiska. 
Stałem się obiektem polowania 
i nagonki dlatego, że jako Proku-
rator Generalny zainicjowałem 
liczne śledztwa dotyczące ich ko-
rupcji i złodziejstwa” – ocenił. 

PiS mówi o walce,  
rząd o ucieczce 
Do decyzji węgierskiego 

rządu odniósł się m.in. szef 
klubu PiS, były minister obrony 
Mariusz Błaszczak. W swoim 
wpisie na platformie X ocenił, że 
decyzja Węgier jest „oparta na re-
alnych przesłankach”, a obawy 
o to, że Ziobro nie może liczyć 
na uczciwy i bezstronny proces 
w kraju, są „w pełni uzasad-
nione”. 

Ocenił on m.in., że od dłuż-
szego czasu w debacie publicz-
nej pojawiały się wypowiedzi 
przedstawicieli obecnej władzy, 
które „podważały zasadę do-

mniemania niewinności oraz 
niezależności sądów”. 

Z kolei szef kancelarii prezy-
denta Zbigniew Bogucki, py-
tany w poniedziałek rano w te-
lewizji wPolsce24, czy traktuje 
skorzystanie przez Ziobrę 
z azylu politycznego na Wę-
grzech jako walkę czy ucieczkę, 
podkreślił, że „jest to walka”. 

– Pamiętajmy, że pan minister 
Ziobro jest też człowiekiem 
ciężko chorym, który walczył 
z nieuleczalną, można powie-
dzieć, śmiertelną chorobą. (...) 
Z drugiej strony mamy ludzi, wła-
ściwie bez żadnych skrupułów, 
ludzi, którzy zrobią wszystko dla 
swoich politycznych celów – po-
wiedział Bogucki. 

Jego zdaniem sytuacja ta 
jest kolejną „bardzo dużą po-
rażką rządu Tuska i ministra 
Żurka”. 

„Azyl na Węgrzech to wprost 
idealne podsumowanie kariery 
Ziobry. Były minister sprawie-
dliwości uciekający jak tchórz 
przed polskim wymiarem spra-
wiedliwości. Totalny upadek!” 
– napisał na portalu X minister 
koordynator służb specjalnych 
Tomasz Siemoniak. 

„PiS = złodziejstwo. Kolejny 
PiSowski uciekinier z azylem 
u człowieka Putina” – sko- 
mentował europoseł Michał 
Szczerba. 

„Next stop Minsk or Mos-
cow?” [Następny przystanek 
Mińsk czy Moskwa?] — pyta 
z kolei minister spraw zagra-
nicznych Radosław Sikorski. 
PAP

Marcin Koziestański
Warszawa

– Były minister sprawiedliwo-
ści i prokurator generalny 
Zbigniew Ziobro uzyskał azyl 
polityczny na Węgrzech – po-
informował wczoraj jeden 
z jego pełnomocników mece-
nas Bartosz Lewandowski.

Zbigniew Ziobro z azylem 
politycznym na Węgrzech

– Wniosek o wyłączenie sędziego 
Łubowskiego od rozpoznania 
ponownego wniosku o wydanie 
ENA w sprawie Marcina Roma-
nowskiego został uwzględniony 

– powiedziała rzeczniczka pra-
sowa Sądu Okręgowego, sędzia 
Anna Ptaszek. Dodała, że jest to 
postanowienie, na które nie 
służy zażalenie. 

W związku z tym, jak wyja-
śniła sędzia Ptaszek, teraz 
sprawa ponownego wniosku 
o wydanie ENA wobec Roma-
nowskiego „trafi do losowania 
i zostanie wylosowany nowy 
sędzia”. 

W grudniu ub.r. SO uchylił 
ENA wobec Romanowskiego, 
wydane w ramach śledztwa do-

tyczącego działalności Fundu-
szu Sprawiedliwości w czasach 
PiS. Decyzja została podjęta jed-
noosobowo przez sędziego Łu-
bowskiego na posiedzeniu nie-
jawnym. 

O uchyleniu ENA mówił też 
obrońca Romanowskiego, mec. 
Bartosz Lewandowski. Jak 
wtedy informował PAP, sąd po-
dzielił jego pogląd, iż w śledz-
twie dotyczącym Romanow-
skiego dochodziło do „bezpraw-
nego nacisku politycznego, 
a działania organów ścigania sta-

nowią zagrożenie dla praw i wol-
ności chronionych w konstytu-
cji i prawie międzynarodo-
wym”. – Sąd uznał, że nie ist-
nieje ważny interes państwa 
do dalszego utrzymywania eu-
ropejskiego nakazu aresztowa-
nia – mówił mec. Lewandowski. 

Marcin Romanowski – poseł 
PiS, były wiceminister sprawie-
dliwości, jest podejrzewany 
w śledztwie dotyczącym nie-
prawidłowości w Funduszu 
Sprawiedliwości o popełnienie 
łącznie 19 przestępstw. PAP

oprac. Marcin Koziestański
Warszawa

Sąd Okręgowy w Warszawie 
wyłączył sędziego Dariusza 
Łubowskiego od rozpoznania 
ponownego wniosku o wyda-
nie ENA wobec posła PiS Mar-
cina Romanowskiego. 

Ponowne rozpatrzenie europejskiego nakazu aresztowania 
wobec Romanowskiego. Sędzia Łubowski wyłączony

Zbigniew Ziobro jest jednym z podejrzanych 
w śledztwie dotyczącym Funduszu Sprawiedliwości
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Brutalnie zaatakowano moją rodzinę, zakłócono mir domowy, 
ale nie dam się zastraszyć – tak skomentował w poniedziałek 
minister rolnictwa Stefan Krajewski piątkowe zdarzenie 
przed jego domem, gdzie została rozlana gnojówka. Podkreślił, 
że „granica została przekroczona”.

KRÓTKO

Minister nie da się zastraszyć
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Policja wyjaśnia zdarzenie, 
do którego  miało dojść z udzia-
łem policjanta w nocy z nie-
dzieli na poniedziałek w jed-
nym z warszawskich hoteli. 

„28-letnia kobieta powiado-
miła obsługę hotelu, że nowo 
poznany mężczyzna miał wła-
mać się do jej pokoju i w pew-
nym momencie dopuścić się jej 
molestowania. Recepcjonista 
natychmiast zadzwonił na nu-
mer alarmowy. Na miejscu 
okazało się, że wskazanym 
przez zgłaszającą mężczyzną 
jest funkcjonariusz, który od-
bywa staż adaptacyjny w sto-

licy” – informuje policja. 
Do zdarzenia miało dojść, gdy 
policjant nie był na służbie.  

Komenda Stołeczna Policji 
informuje, że o sprawie poin-
formowano prokuraturę 
i Biuro Spraw Wewnętrznych 
Policji. Ze wstępnych ustaleń, 
w tym zapoznania się z moni-
toringiem, wynika, że 28-latek 
nie włamał się do pokoju. Ko-
bieta przekazała mężczyźnie 
kartę magnetyczną do drzwi, 
a następnie razem weszli 
do środka. Mężczyzna opuścił 
pokój po niespełna 4 minutach 
 – informuje policja. 

Czy doszło do molestowania? 

WROCŁAW

Siedmiu wrocławskich urzęd-
ników usłyszało zarzuty przyj-
mowania korzyści finanso-
wych i osobistych w zamian 
za przyspieszenie rejestracji 
pojazdów. Wszyscy zatrzy-
mani to urzędnicy Wydziału 
Komunikacji Starostwa Powia-
towego we Wrocławiu oraz 
Urzędu Miejskiego we Wrocła-
wiu. Prokurator przedstawił 
podejrzanym zarzuty doty-

czące przyjmowania korzyści 
majątkowych oraz osobistych 
w zamian za rozpoznawanie 
wniosków o rejestrację pojaz-
dów z naruszeniem obowiązu-
jących procedur. W  tej sposób 
zarejestrowano ponad 1 tys. 
pojazdów, a podejrzewani 
mieli przyjąć ponad 100 tys. zł 
łapówek.  

Podejrzanym grozi do 10 lat 
więzienia. PAP

Zarzuty korupcji dla urzędników 

Mam też smutną refleksję, że Kościół, 
zamiast poszukiwać prawdy, zajął się 
linczem i łatwymi wyjaśnieniami
Barbara Nowacka, minister edukacji

Niedźwiedzie w Bieszczadach mimo śniegu i mrozu jeszcze 
na początku stycznia były widywane w okolicach domów.  
– Teraz, od kilku dni, zapewne drzemią, bo silny mróz je usypia, 
choć tylko na jakiś czas – powiedział rzecznik prasowy Regional-
nej Dyrekcji Lasów Państwowych w Krośnie. Mowa o około  
300 osobnikach z tego rejonu. Niedźwiedzie zapadają w dłuższą 
drzemkę, gdy w górach leży około jednego metra śniegu.

BIESZCZADY
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Trump odniósł się do sytuacji 
w Iranie i swoich gróźb użycia 
siły podczas rozmowy z dzien-
nikarzami na pokładzie samo-
lotu Air Force One. Pytany, czy 
poważnie rozważa opcję ataku 
na Iran, potwierdził, że „przy-
gląda się temu”, dodając, że za-
mierza spotkać się z synem by-
łego szacha Iranu Rezą Pahla-
wim, który namawia USA 
do ataków na reżim. Trump 
wcześniej dwukrotnie groził 
irańskiemu reżimowi mocną 
odpowiedzią, jeśli będzie strze-
lać do uczestników antyreżimo-
wych protestów. Prezydent do-
dał, że otrzymuje raporty na te-
mat sytuacji niemal co godzinę. 

– Niektórzy protestujący zgi-
nęli stratowani w panice, było 
ich tak wielu (...) a niektórzy  
zostali zastrzeleni. Dostaję ra-
porty co godzinę i podejmiemy 
decyzję – oznajmił. Zaznaczył 
też, że ma „bardzo mocne opcje 
na stole”. Prezydent ujawnił 
też, że „przywódcy Iranu” za-
dzwonili do niego w sobotę 
i „chcą negocjować”. Dodał, że 
może się z nimi spotkać, ale 
ocenił również, że być może bę-

dzie zmuszony do działania 
przed rozmowami. 

Odnosząc się do możliwości 
irańskiego odwetu na siły USA 
w regionie lub inne amerykań-
skie obiekty, Trump zagroził, że 
USA „odpowiedzą z siłą, jakiej 
jeszcze nie widzieli”. 

Według „Wall Street Jour-
nal”, Trump spotka się we wto-
rek z czołowymi członkami ga-
binetu i wojska, by omówić 
sposób odpowiedzi na irańskie 
protesty. Opcje działań w Iranie 
mają obejmować m.in. wzmoc-
nienie antyrządowych głosów 
w internecie, cyberataki prze-
ciwko irańskim obiektom woj-

skowym i cywilnym, nałożenie 
większych sankcji na reżim 
oraz ataki wojskowe. 

Poza tematem Iranu Trump 
oznajmił też, że prowadzi roz-
mowy z władzami Kuby, któ-
rym zagroził w niedzielę rano. 
Nie zdradził jednak szczegółów 
tych rozmów, mówiąc jedynie, 

że zadba o ludzi, którzy musieli 
uciekać z Kuby do USA. 

Trump chwalił również 
współpracę z nowymi wła-
dzami reżimu w Wenezueli, za-
powiadając, że „w pewnym mo-
mencie” spotka się z następczy-
nią Nicolasa Maduro Delcy Ro-
driguez. Zapewniał też, że firmy 
naftowe nie mają się czego oba-
wiać, jeśli chodzi o ryzyko inwe-
stycji w Wenezueli. 

– Będą gwarancje, będą bez-
pieczni, nie będzie problemu. 
(...) Oni mieli problemy w prze-
szłości, bo nie mieli Trumpa 
jako prezydenta. Mieli głupich 
ludzi – ocenił. PAP

oprac. Anna Nagel
Waszyngton

Prezydent USA powiedział,  
że poważnie rozważa prze-
prowadzenie ataku na Iran 
w reakcji na tłumenie anty-
reżimowych protestów. Do-
dał jednak, że władze Iranu 
chcą rozmawiać i że może się 
z nimi spotkać.

Donald Trump: Poważnie 
rozważam atak na Iran

83. ceremonia wręczenia Zło-
tych Globów stała się triumfem 
reżysera Paula Thomasa An-
dersona i jego filmu „Jedna bi-
twa po drugiej”, nagrodzonego 
za najlepszą reżyserię, najlep-
szy scenariusz i jako najlepszy 
musical lub komedia. Wystę-
pująca w filmie Teyana Taylor 
została uznana za najlepszą ak-
torkę drugoplanową. 

Anderson, dziękując za wy-
różnienie na gali w Los Angeles, 
powiedział, że tworzenie fil-
mów to „jedyny legalny sposób 
na bycie paranoikiem w świetle 

reflektorów”. Film utrzymany 
w charakterystycznym dla 
twórcy stylu koncentruje się 
na psychologii bohaterów, na-
pięciach i emocjach w relacjach 
międzyludzkich. 

Najlepszym w kategorii film 
nieanglojęzyczny okazał się 

brazylijski „Tajny agent” w re-
żyserii Klebera Mendonça 
Filho. To osadzony w latach 70. 
ub. wieku thriller polityczny, 
opowiada o losach mężczyzny 
uciekającego przed brutalną 
rzeczywistością brazylijskiej 
dyktatury wojskowej. 

Statuetkę dla najlepszego 
filmu dramatycznego dostał 
wyprodukowany w Wielkiej 
Brytanii „Hamnet”. Reżyserką 
filmu jest Chloé Zhao, nagro-
dzona również Oscarem 
za „Nomadland”. Intymna hi-
storia osadzona w XVI-wiecz-
nej Anglii opowiada o głębokiej 
żałobie Agnes i Williama Szek-
spira po stracie syna, która stała 
się inspiracją dla powstania 
słynnego dramatu „Hamlet”. 
Grająca rolę Agnes Jessie Buc-
kley odebrała statuetkę dla naj-
lepszej aktorki. Polak Łukasz 
Żal odpowiadał za zdjęcia 
przy tej produkcji.  

Paul Thomas Anderson zdo-
był nagrodę dla najlepszego re-
żysera, Teyana Taylor – na-
grodę za najlepszą rolę drugo-
planową w filmie fabularnym, 
a Michael B. Jordan – nagrodę 
za najlepszą rolę drugoplanową 
w filmie dramatycznym. W ka-
tegorii filmowej Owen Cooper 
wygrał nagrodę dla najlepszego 
aktora drugoplanowego w fil-
mie „Nastolatek”, a jego part-
nerka Erin Doherty – nagrodę 
za najlepszą rolę drugoplanową 
w filmie TV. 

Wieczór okazał się słodko-
gorzki dla twórców horroru 
„Grzesznicy” Ryana Cooglera. 
Film dostał siedem nominacji 
i był uznawany za wielkiego fa-
woryta tegorocznego rozdania 
nagród, zdobył Złoty Glob w ka-
tegorii produkcji z największą 
oglądalnością lub najbardziej 
dochodowych oraz za muzykę.  
PAP

oprac. Anna Nagel
Los Angeles

W hotelu Beverly Hilton 
w Beverly Hills odbyła się 
gala 83. edycji Złotych Glo-
bów. Nagradzane są najlep-
sze filmy i produkcje telewi-
zyjne oraz ich twórcy.

Złote Globy rozdane. Cztery statuetki dla 
filmu „Jedna bitwa po drugiej” Andersona

Donald Trump na pokładzie samolotu Air Force One powiedział mediom, że zastanawia 
się nad możliwością ataku na Iran. Dodał, że jest gotów na spotkanie z władzami Iranu
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Paul Thomas Anderson ze 
statuetką Złotego Globu
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Trump wcześniej groził 
irańskiemu reżimowi 
mocną odpowiedzią, 
jeśli będzie strzelać 
do uczestników anty-
reżimowych protestów

Do spotkania doszło dziewięć 
dni po akcji sił USA w Wenezu-
eli, które pojmały i wywiozły 
dotychczasowego przywódcę 
tego kraju Nicolasa Maduro 
i jego żonę Cilię Flores. 

Szczegóły spotkania nie są 
znane. 

Machado, liderka opozycji, 
odniosła przytłaczające zwy-
cięstwo w prawyborach obozu 
demokratycznego, ale sądy 
podległe reżimowi w Caracas 
zablokowały jej kandydaturę 

w wyborach prezydenckich 
w 2024 roku. W 2025 r. otrzy-
mała Pokojową Nagrodę Nobla 
za walkę o demokrację. 

Tuż po akcji sił USA Leon 
XIV oświadczył na spotkaniu 
z wiernymi, że „dobro umiło-
wanego narodu wenezuel-
skiego musi przeważyć 
nad wszelkimi innymi wzglę-
dami oraz prowadzić do prze-
zwyciężenia przemocy i podję-
cia drogi sprawiedliwości i po-
koju”. Jak podkreślił, zapewni 
to suwerenność kraju, prawo-
rządność, poszanowanie praw 
człowieka i obywatelskich. Za-
apelował też o wspólną bu-
dowę spokojnej przyszłości „ze 
szczególną uwagą wobec na-
juboższych, którzy cierpią z po-
wodu trudnej sytuacji ekono-
micznej”.  
PAP

Oprac. Anna Nagel
Watykan

Papież Leon XIV przyjął 
w poniedziałek na audiencji 
liderkę wenezuelskiej opo-
zycji, laureatkę Pokojowej 
Nagrody Nobla Marię Corinę 
Machado.

Papież przyjął liderkę 
wenezuelskiej opozycji 
Marię Corinę Machado

Do zgonów doszło między 1 a 9 
stycznia w rejonach leśnych Cha-
ibasa i Kolhan w dystrykcie West 
Singhbhum, które są częścią jed-
nego z największych lasów Sal 
w Azji. Konflikty między ludźmi 
a słoniami zdarzają się w tym re-
gionie od lat, a urzędnicy i na-
ukowcy łączą je z kurczeniem się 
pokrywy leśnej, fragmentacją 
siedlisk i wzmożoną aktywno-
ścią człowieka w pobliżu koryta-
rzy migracyjnych słoni. 

Władze poinformowały, że 
w celu odnalezienia słonia pro-
wadzona jest zakrojona na sze-
roką skalę operacja poszukiwaw-

cza, w którą zaangażowanych 
jest ponad 100 pracowników le-
śnictwa. 

Władze ogłosiły wypłatę od-
szkodowań dla rodzin ofiar. 

„To bezprecedensowa sytu-
acja. Po raz pierwszy w tym regio-
nie tak dużą liczbę ofiar śmiertel-
nych powiązano z jednym sam-
cem słonia” – powiedział Kul-
deep Meena, oficer leśny dywizji, 
dodając, że cały obszar został po-
stawiony w stan najwyższej go-
towości, aby zapobiec dalszym 
stratom w ludziach i mieniu. 

Dodał, że ich natychmiasto-
wym priorytetem jest odnalezie-
nie, złapanie i bezpieczne wy-
puszczenie zwierzęcia na wol-
ność. 

Sędzia okręgowy Chandan 
Kumar poinformował BBC, że 
wśród 20 ofiar śmiertelnych jest 
m.in. robotnik leśny. Władze 
ogłosiły wypłatę odszkodowań 
pieniężnych dla ich rodzin.

Marcin Koziestański
Indie

W ciągu dziewięciu dni dziki 
słoń zabił co najmniej 20 
osób w indyjskim stanie 
Jharkhand. Zwierzęcia do tej 
pory nie udało się schwytać.

20 osób zginęło w starciu 
ze słoniem. Trwa obława

Maria Corina Machado to jedna z najważniejszych 
postaci wenezuelskiej opozycji
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Od modernizacji sieci, przez 
nowe modele pracy z danymi, 
po rozwiązanie kwantowe. Pre-
zentujemy kilka obszarów, 
które będą miały kluczowe zna-
czenie dla dalszego rozwoju 
technologii w 2026 roku. 

Sztuczna inteligencja 
znalazła się 
na rozdrożu 
Widać wyraźnie, że dotych-

czasowe systemy nie nadążają 
za wymaganiami współcze-
snych technologii. Wiele firm, 
chcąc szybko wdrożyć rozwią-
zania AI, nakłada kolejne war-
stwy prowizorycznych uspraw-
nień na systemy, które już 
dawno osiągnęły kres wydol-
ności. Skutkiem jest narasta-
jący „dług technologiczny”, 
czyli fundamenty, które nie 
przystają do obecnej skali, 
tempa i wymogów bezpieczeń-
stwa. 

Ta diagnoza brzmi poważ-
nie, ale niesie też szansę. Para-
doksalnie to właśnie organiza-
cje mające najwięcej do nadro-
bienia mogą najszybciej wy-
przedzić konkurencję. Inwesty-
cja w bezpieczną, wydajną 
i skalowalną infrastrukturę po-
zwoli nie tylko nadrobić zale-
głości z przeszłości, ale też 
stworzyć solidne zaplecze go-
towe na rozwój AI i dalszą 
transformację. 

AI przenosi się 
na brzeg sieci, czyli 
bliżej źródła danych 
Dane są paliwem dla sztucz-

nej inteligencji, a ich realne za-
soby dopiero zaczynamy od-
krywać. Według prognoz, 22,4 
miliarda urządzeń IoT wygene-
ruje w 2026 r. ponad 90 zetta-

bajtów danych. To ogromny, 
dziś wciąż niewykorzystany 
potencjał. 

W 2026 roku organizacje za-
czną realnie wykorzystywać 
dane z systemów telemetrycz-
nych, maszyn oraz IoT i IIoT 
(Industrial IoT). Dzięki mode-
lom tworzonym dla konkret-
nych branż AI będzie w stanie 
łączyć i analizować te informa-
cje na skalę niedostępną dla 
człowieka. Kluczowe stanie się 
przenoszenie przetwarzania 
bliżej źródeł danych, co w śro-
dowiskach przemysłowych po-
zwoli lepiej chronić wrażliwe 
informacje. 

„Organizacje w naszej części 
świata już dziś wyznaczają kie-
runek w obszarze zrównowa-
żonego rozwoju i zgodności re-
gulacyjnej. Lokalne przepisy 
przyspieszają inwestycje 
w energooszczędne rozwiąza-
nia chmurowe i brzegowe, do-
stosowane do realiów poszcze-
gólnych rynków. Silne regula-
cje dotyczące prywatności 
w Europie oraz dynamiczny 
rozwój inteligentnych miast 
w Afryce sprawią, że region 
EMEA stanie się poligonem do-
świadczalnym dla bezpiecznej, 
skalowalnej AI, przetwarzają-
cej dane blisko ich źródła” – ko-
mentuje Chintan Patel, dyrek-
tor ds. technologii Cisco w re-
gionie EMEA. 

Z danych IIoT korzystają już 
dziś firmy z sektora produkcji, 
energetyki i logistyki, aby ogra-
niczać przestoje i poprawiać 
efektywność. W 2026 r. ich wy-
korzystanie jeszcze przyspie-
szy, wyznaczając kolejny etap 
rozwoju AI. Umożliwią to wy-
specjalizowane układy do AI 
oraz technologie takie jak Ti-
nyML i federated learning, 
które pozwalają trenować mo-
dele bez centralizowania wraż-
liwych danych. Aby te rozwią-
zania mogły się skalować, ko-
nieczne będzie wzmocnienie 
bezpieczeństwa na poziomie 
infrastruktury. 

Co znaczy 
suwerenność cyfrowa 
Zaostrzenie regulacji doty-

czących lokalizacji danych 
sprawi, że państwa i organiza-
cje zaczną inaczej budować 
swoje zasoby cyfrowe, bliżej 

własnych granic i pod pełną 
kontrolą. Zapotrzebowanie 
na krajowe centra danych, lo-
kalne zasoby mocy obliczenio-
wej i rozwiązania chmurowe 
spełniające wymogi suweren-
ności, będzie rosło. Wraz z tym 
przyspieszą inwestycje w tzw. 
„sovereign compute” i infra-
struktury umożliwiające budo-
wanie modeli AI opartych 
na wrażliwych, lokalnych zbio-
rach danych. 

Nie oznacza to całkowitego 
odwrócenia się od globalnych 
chmur, raczej selektywną mi-
grację, dywersyfikację usług 
i większy nacisk na kompeten-
cje regionalnych zespołów. 

Nową granicą 
bezpieczeństwa stała 
się tożsamość 
Zaufanie stało się warun-

kiem koniecznym dla rozwoju 
AI. W dobie deepfake’ów, pro-
blemów z przejrzystością mo-
deli i coraz bardziej złożonych 
ekosystemów cyfrowych, tra-
dycyjne metody ochrony nie 
wystarczą. Coraz więcej orga-
nizacji będzie inwestować 
w bezpieczeństwo wbudowane 
w sieć, zdolne monitorować za-
chowanie modeli i agentów AI 
w czasie rzeczywistym. 

Według Cisco AI Readiness 
Index 2025 aż 85% firm w Pol-
sce planuje wdrażać agentów 
AI. To zapowiada fundamen-
talną zmianę, skoro agent może 
błyskawicznie zmieniać rolę 
i uprawnienia, dotychczasowe 
systemy zarządzania tożsamo-
ścią przestają nadążać. Po-
trzebne będą rozwiązania 
stworzone specjalnie z myślą 
o identyfikacji i autoryzacji in-
teligentnych agentów. 

Co więcej, organizacje będą 
musiały wypracować zasady 
współpracy człowieka i algo-
rytmu – kto podejmuje decyzje, 
kto odpowiada za błędy, jak 
kontrolować dostęp i zachowa-
nia agentów. 

Nie o tym powinno się 
dyskutować w erze AI 
Debata wokół AI bywa zdo-

minowana przez skrajne narra-
cje („AI zabierze nam pracę” 
kontra „AI zwiększy naszą pro-
duktywność”), zamiast skupiać 
się na tym, jak realnie przygo-
tować organizacje i pracowni-
ków na nadchodzące zmiany. 
Firmy wdrażają agentów i au-
tomatyzację, ale sposób rekru-
towania i rozwijania kompe-
tencji wciąż opiera się na sta-
rych schematach. 

Aby w pełni wykorzystać 
potencjał technologii, w 2026 
roku organizacje będą musiały 
zainwestować w komplek-
sowy rozwój kompetencji, 
od podstaw sieci i cyberbez-
pieczeństwa, po data science, 
vibe coding i zaawansowane 
umiejętności pracy z AI. 

„W najbliższych latach wzro -
śnie skala inwestycji w rozwój 
kompetencji, programy rozwi-
jające kompetencje cyfrowe 
oraz spersonalizowanych asy-
stentów AI wspierających na-
ukę. W regionie EMEA, gdzie 
zespoły są zróżnicowane ję -
zykowo i kulturowo, takie po-
dejście będzie szczególnie 
istotne” – komentuje Chintan 
Patel z Cisco. „Przewagę zy-
skają organizacje, które upo-
wszechnią kompetencje tech-
niczne i zaczną rozwijać poli-
matów – specjalistów łączą-
cych wiedzę z różnych dzie-
dzin i potrafiących koordyno-
wać wykorzystanie inteligent-
nych technologii w całej orga-
nizacji”. 

Organizacje myślące długo-
falowo postawią na rozwijanie 
kompetencji wewnątrz zespo-
łów i wzmacnianie potencjału 
pracowników, których już 
mają. Liderzy kolejnej dekady 

odejdą od prostego podziału 
na role „techniczne” i „nie-
techniczne”, stawiając na spe-
cjalistów łączących wiedzę 
biznesową i technologiczną. 
Upowszechnienie kompeten-
cji technicznych sprawi, że 
pracownicy staną się architek-
tami rozwiązań, a nie jedynie 
ich użytkownikami. 

Kwant wchodzi do gry 
Technologie kwantowe wy-

chodzą poza etap ekspery-
mentów i zaczynają mieć prak-
tyczne zastosowania, m.in. 
w naukach ścisłych i medycy-
nie. Wraz z tym rośnie po-
trzeba dostosowania infra-
struktury i zabezpieczeń 
do nowych zagrożeń, w tym 
inwestycje w kryptografię 
postkwantową i regionalne 
centra innowacji kwantowych. 

„Cisco pracuje nad siecią 
wykorzystującą zjawiska 
kwantowe, umożliwiającą bez-
pieczną komunikację i współ-
pracę komputerów kwanto-
wych. W tym roku firma zapre-
zentowała chip generujący mi-
liony splątanych fotonów 
na sekundę, co pozwala prze-
syłać sygnały kwantowe przez 
istniejące światłowody, bez ko-
nieczności budowania specjali-
stycznej infrastruktury” – mó -
wi Chintan Patel. 

Rozwijana w ten sposób, 
skalowalna sieć kwantowa 
może w przyszłości otworzyć 
nowe możliwości oblicze-
niowe i stać się podstawą tzw. 
internetu kwantowego. W per-
spektywie kolejnych dekad 
technologia ta może umożli-
wić m.in. wyjątkowo bez-
pieczną komunikację oraz pre-
cyzyjne monitorowanie zja-
wisk klimatycznych i sejsmicz-
nych. 

„Silne zaplecze badawcze 
w Europie, połączone z rosną-
cymi inwestycjami w techno-
logie kwantowe na Bliskim 
Wschodzie, stawia region 
EMEA w roli jednego z global-
nych liderów rozwiązań opar-
tych na technologii kwanto-
wej. To właśnie tutaj mogą po-
wstawać projekty o realnym 
zastosowaniu, odpowiadające 
na konkretne potrzeby regio-
nalnych rynków” – podsumo-
wał Chintan Patel. ą

Czas prowizorek się kończy

Obecne systemy nie nadążają za wymaganiami współczesnych technologii
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FIRMY MUSZĄ ZMIENIĆ STRATEGIĘTECHNOLOGIE 

Oprac. Grzegorz Gajda
grzegorz.gajda@polskapress.pl

Wykorzystanie sztucznej in-
teligencji w biznesie bardzo 
przyspieszyło, ale jeszcze 
nie radzimy sobie z jej skalo-
waniem. Nadchodzące mie-
siące pokażą, które organi-
zacje są rzeczywiście goto-
we na kolejny etap transfor-
macji, wymagający solidnej 
infrastruktury, odpowied-
nich kompetencji i jasnych 
zasad bezpieczeństwa. 
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Możliwe przejęcie InPostu to nie 
tylko gra miliardów i globalnych 
graczy, lecz także test dla pol-
skiego kapitału i ambicji czło-
wieka, którego jedni nazywają 
Elonem Muskiem znad Wisły, 
a inni — najbardziej wpływo-
wym lobbystą III RP. Co dalej: 
sprzedaż, polityka, a może zu-
pełnie nowy projekt? 

InPost na rozdrożu: 
przejęcie albo nowy 
start 
Na początku stycznia gieł-

dowa spółka logistyczna InPost 
poinformowała, że otrzymała 
wstępną ofertę przejęcia wszyst-
kich akcji – bez podania tożsa-
mości oferenta ani konkretnej 
ceny. Ten komunikat wystar-
czył, by kurs akcji wystrzelił 
w górę. 

W środę Sky News doniosło, 
że za wartą około 6 mld euro 
ofertą przejęcia InPostu stoi 
amerykański fundusz private 
equity Advent International, 
który wraz z partnerami tworzy 
konsorcjum planujące wykup 
wszystkich akcji notowanego 
na giełdzie w Amsterdamie ope-
ratora paczkomatów i usług lo-
gistycznych. Advent – histo-
ryczny inwestor InPostu, który 
wprowadził firmę na giełdę 
w 2021 r. – miałby powrócić 
w roli pełnej kontroli nad spółką. 
InPost potwierdził otrzymanie 
wstępnej propozycji i powołanie 
specjalnego komitetu do jej ana-
lizy. 

Dla Brzoski – przedsiębiorcy, 
który z paczkomatów stworzył 
rozpoznawalną markę logi-
styczną działającą w wielu kra-
jach – taki scenariusz ozna-
czałby znaczący zysk finan-
sowy, możliwy odpoczynek 
od codziennego operacyjnego 
zarządzania firmą i przegląd 
własnej kariery. 

– W przypadku Rafała Brzo-
ski można dostrzec naturalny 
moment przejścia, który często 
pojawia się u założycieli po osią-
gnięciu przez firmę masy kry-
tycznej. InPost przeszedł drogę 
od innowacyjnego projektu 
do dojrzałej, międzynarodowej 
organizacji o bardzo dużej skali 
operacyjnej. Na tym etapie wy-
zwania przesuwają się z budo-
wania produktu i rynku 

w stronę zarządzania złożonym 
ekosystemem, optymalizacji 
procesów i utrzymywania 
tempa wzrostu w wielu krajach 
jednocześnie. Dla wielu założy-
cieli jest to moment refleksji 
nad rolą, jaką chcą pełnić w ko-
lejnej fazie rozwoju spółki, i nie 
jest to zjawisko wyjątkowe, lecz 
raczej typowy punkt zwrotny 
w cyklu życia takich biznesów – 
mówi w rozmowie ze Strefą Biz-
nesu Mikołaj Sobierajski, anali-
tyk XTB. 

Rodzi się pytanie, jak poten-
cjalne ograniczenie operacyjnej 
roli Rafała Brzoski w InPoście 
mogłoby wpłynąć na dalszy roz-
wój spółki? Czy firma jest dziś 
wystarczająco „odpersonalizo-
wana”, by rosnąć bez silnego li-
dera–założyciela? 

– Potencjalne ograniczenie 
operacyjnej roli Rafała Brzoski 
nie musiałoby oznaczać osłabie-
nia InPostu. Spółka jest dziś 
znacznie bardziej „odpersonali-
zowana” niż kilka lat temu. Po-
siada rozbudowaną strukturę 
zarządczą, doświadczony ze-
spół menedżerski oraz procesy, 
które pozwalają funkcjonować 
niezależnie od jednej osoby. 
Oczywiście rola założyciela po-
zostaje ważna symbolicznie 
i strategicznie, ale z punktu wi-
dzenia codziennego funkcjono-
wania InPost jest dziś organiza-
cją zdolną do dalszego rozwoju 
nawet przy mniejszym bezpo-
średnim zaangażowaniu swo-
jego twórcy – dodaje Sobierajski. 

Autorska misja 
Czy po przejęciu InPostu 

przez Amerykanów, Brzoska 
mógłby pozstać na stanowisku 
prezesa? Sobierajski z XTB ma 
wątpliwości: 

– Scenariusz, w którym Rafał 
Brzoska pozostaje prezesem 
po ewentualnym przejęciu 
InPostu, jest w zasadzie ograni-
czony do fazy przejściowej. 
W początkowym okresie trans-
akcji jego obecność mogłaby po-
móc w zapewnieniu ciągłości 
operacyjnej, utrzymaniu relacji 
z kluczowymi partnerami oraz 
wsparciu procesu adaptacji no-
wego właściciela. Docelowo jed-
nak pełna sprzedaż pakietu kon-
trolnego zwykle oznacza prze-
kazanie bieżącego zarządzania 
innym profesjonalnym mene-
dżerom. Jest to naturalny etap 
w karierze założyciela po osią-
gnięciu masy krytycznej spółki, 
ponieważ umożliwia realizację 
wartości biznesu i koncentrację 
na nowych projektach, przy jed-
noczesnym zachowaniu możli-
wości udziału w strategicznych 
decyzjach lub pełnienia roli do-
radczej. 

Zatem czy miliarder będzie 
szukać spełnienia poza bizne-
sem? Jeszcze kilka miesięcy 
temu Brzoska był wyraźnie 

obecny na scenie publicznej nie 
tylko jako biznesmen, ale także 
jako lider inicjatywy Spraw-
dzaMY – dużego projektu oby-
watelskiego i eksperckiego 
na rzecz deregulacji prawa go-
spodarczego w Polsce. Z ramie-
nia rządu uczestniczył w pracy 
zespołu przygotowującego pro-
pozycje uproszczeń prawnych 
po to, by ułatwić życie przedsię-
biorcom. 

SprawdzaMY zebrało dzie-
siątki tysięcy pomysłów i setki 
ekspertów w celu wypracowa-
nia konkretnych propozycji 
zmian. Efektem były liczne pro-
jekty ustaw i propozycje wpły-
wające na uproszczenie sys-
temu podatkowego, administra-
cyjnego czy procedur cyfryzacji 
usług publicznych. 

Brzoska sam podkreślał, że 
Polska ma jedne z najbardziej 
uciążliwych regulacji w Europie 
i że uproszczenie ich może stać 
się motorem napędowym wzro-
stu gospodarczego. Ta misja, 
poza biznesem, może być jed-
nym z jego głównych zajęć 
w najbliższych latach – niezależ-
nie od tego, czy pozostanie ak-
tywny w operacjach InPost, czy 
nie. 

Jak podkreśla politolog Bar-
tosz Rydliński z UKSW, skala 
wpływu Rafała Brzoski na de-
batę publiczną i proces legisla-
cyjny pokazuje, jak potężnym 
aktorem stał się dziś prywatny 
biznes w Polsce.  

– Jeżeli prawdą są doniesie-
nia, że za wykolejeniem ustawy 
dotyczącej Państwowej Inspek-
cji Pracy stały środowiska zwią-
zane z Brzoską, to mamy do czy-
nienia z dowodem realnej siły 
politycznej, choć realizowanej 
poza formalną polityką – ocenia 
Rydliński. 

Jego zdaniem byłby to sy-
gnał, że Brzoska potrafi skutecz-
nie wpływać na decyzje władzy 
bez wchodzenia w partyjne 
struktury. 

Polityczna czy 
technokratyczna rola? 
W kontekście najnowszych 

zmian w polskiej polityce poja-
wiają się także spekulacje, czy 
Brzoska mógłby wykorzystać 
swoją reputację i zaplecze finan-
sowe na rzecz większej roli w po-
lityce. Od lat jest łączony z Ry-
szardem Petru, w 2015 wystąpił 
nawet na kongresie Nowocze-
snej, gdy Petru był szefem par-
tii. Teraz rzekomo popiera Ry-
szarda Petru w jego aspiracjach 
zostania liderem partii Polska 
2050.  

Rydliński porównuje pozycję 
założyciela InPostu do najbar-
dziej rozpoznawalnych global-
nych przedsiębiorców.  

– W tym sensie Rafał Brzoska 
jest czymś w rodzaju Elona Mu-
ska polskiej gospodarki – mówi. 

– Nie chodzi o skalę kapitału, 
lecz o zdolność narzucania te-
matów, wyznaczania kierun-
ków debaty i wpływania na re-
gulatorów. 

Jednocześnie Rydliński pod-
kreśla, że ten potencjał jest ści-
śle związany z kontrolą nad re-
alnym biznesem. W tym kon-
tekście ewentualna sprzedaż 
InPostu byłaby momentem 
przełomowym.  

– Gdyby Brzoska sprzedał 
InPost, jego potencjał wpływu 
niekoniecznie zostałby utrzy-
many – ocenia politolog. – Wła-
dza symboliczna i polityczna 
w Polsce bardzo często opiera się 
na twardych aktywach i pozycji 
rynkowej. Bez nich trudno by-
łoby mu utrzymać status gracza 
pierwszej ligi. 

Rydliński sceptycznie odnosi 
się także do pomysłów tworze-
nia przez Brzoskę własnej for-
macji politycznej.  

– Budowa nowej partii w Pol-
sce jest dziś niezwykle trudna. 
Przykłady Janusza Palikota czy 
Pawła Kukiza pokazują, że takie 
projekty są najczęściej sezo-
nowe i kończą się spektakular-
nym wypaleniem – zauważa. – 
Nie sądzę, by Brzoska chciał 
wpaść w wir bezpośredniej po-
lityki, bo bardzo często kończy 
się to porażką i utratą reputacji. 

Zdaniem politologa w tle po-
jawia się jednak szersze napięcie 
między światem biznesu 
a głównymi partiami politycz-
nymi. 

– Polscy przedsiębiorcy są 
dziś coraz bardziej zmęczeni 
Platformą Obywatelską i szukają 
własnej reprezentacji – mówi 
Rydliński. – Problem polega 
na tym, że Donald Tusk nie za-
mierza oddawać pola, jeśli cho-
dzi o reprezentowanie intere-
sów pracodawców, co było wi-
dać choćby w sporze o kompe-
tencje PIP.  

Jak dodaje, ewentualny 
zwrot KO w stronę bardziej kla-
sycznego, chadeckiego projektu 
mógłby stworzyć przestrzeń dla 
nowych sojuszy, ale obecny lider 
obozu rządzącego jest graczem 
znacznie silniejszym niż Ry-
szard Petru i skutecznie blokuje 
takie manewry. 

Rydliński studzi oczekiwania 
dotyczące masowego poparcia 

wyborczego dla przedsiębiorcy.  
– Jednorazowo wyborcy mo-

gliby chcieć zagłosować na Brzo-
skę jako uosobienie nowocze-
snego, innowacyjnego pol-
skiego biznesu – przyznaje. – Ale 
Polacy co do zasady wolą głoso-
wać na zawodowych polityków 
niż na celebrytów życia gospo-
darczego.  

Gdyby było inaczej, jak za-
uważa, polska scena polityczna 
byłaby pełna trwałych partii bu-
dowanych wokół pojedyn-
czych, charyzmatycznych po-
staci spoza polityki — a tak się nie 
dzieje. 

Może jednak Poczta? 
Jednym z bardziej odważ-

nych scenariuszy, które poja-
wiają się w mniej oficjalnych 
rozmowach branżowych, jest 
potencjalne zainteresowanie 
Brzoski… Pocztą Polską. W 2014 
r. Brzoska, był pytany o możli-
wość zakupu części Poczty Pol-
skiej — wówczas jednak wyraź-
nie zaznaczył, że nie planuje ku-
pować Poczty, a jego firma skupi 
się na rozwoju własnego biz-
nesu paczkomatowego i ewen-
tualnej współpracy z państwo-
wym operatorem (np. udostęp-
nianiu infrastruktury, wspól-
nych projektach technicznych), 
nie w głowie mu przejęcie ca-
łego przedsiębiorstwa. 

10 lat później Rafał Kerger, re-
daktor naczelny Strefy Biznesu, 
znów spytał Brzoskę, czy poczta 
powinna być prywatyzowana. 

– Jestem patriotą, a Poczta 
Polska to symbol, więc trochę 
trudno mi sobie to wyobrazić. 
Jednak rynek pokazuje, że jest 
to możliwe. Są dobre przykłady. 
Chociażby ostatni, o którym 
czytałem – poczta portugalska 
stała się spółką giełdową, całko-
wicie prywatną. I dziś ta firma 
podbija rynek hiszpański z suk-
cesem. Popatrzmy na wyniki 
poczty CTT Correios de Portugal 
rośnie jak na drożdżach, 
na rynku, który postanowiła 
podbić. 

Są inne dobre przykłady 
poczty belgijskiej BPost, również 
sprywatyzowanej, albo Royal 
Mail w Wielkiej Brytanii, która 
właśnie będzie miała nowego 
właściciela i jest w pełni pry-
watna. Są przykłady z krajów 
bałtyckich, gdzie poczty planują 
wejście na giełdę, a tamtejszy 
skarb państwa zamierza pozbyć 
się większościowych pakietów. 
Transformacja pocztowa na ryn-
kach europejskich się dzieje. 
Niemiecka poczta zarabia mię-
dzy 6 a 8 miliardów euro rocznie 
i jest sprywatyzowana – odpo-
wiedział biznesmen. 

Poczta Polska to instytucja 
o ogromnej sieci dystrybucji 
i znaczeniu publicznym. Jej 
transformacja w nowoczesnego, 
technologicznego operatora lo-

gistycznego — z wykorzysta-
niem doświadczenia technolo-
gii paczkomatów czy automaty-
zacji – mogłaby być projektem 
na miarę umiejętności Brzoski. 
Sobierajski chłodzi jednak na-
stroje: 

– Z perspektywy rynkowej 
zaangażowanie Rafała Brzoski 
w transformację Poczty Polskiej 
wydaje się mało prawdopo-
dobne i trudne do uzasadnienia 
ekonomicznie. Poczta Polska 
jest dużą spółką państwową, sil-
nie regulowaną, z rozbudowaną 
strukturą zatrudnienia i znacz-
nymi ograniczeniami decyzyj-
nymi, które istotnie utrudniają 
szybkie wdrażanie zmian opera-
cyjnych. Dodatkowym czynni-
kiem ryzyka jest silne uzależnie-
nie obsady stanowisk kierowni-
czych w spółkach z udziałem 
Skarbu Państwa od bieżącej ko-
niunktury politycznej. Oznacza 
to, że nawet przy ambitnym pla-
nie transformacji ciągłość zarzą-
dzania nie byłaby gwaranto-
wana, a zmiana układu politycz-
nego mogłaby w każdej chwili 
zakończyć taki projekt – kwituje 
analityk.  

Pytania o przyszłość 
Na końcu pozostają pytania 

ważniejsze niż sama transakcja. 
Czy Polska potrafi dziś zatrzy-
mać u siebie kapitał, który sama 
wytworzyła, czy znów uzna 
sprzedaż za naturalny finał suk-
cesu? Czy Rafał Brzoska wybie-
rze rolę globalnego menedżera, 
architekta deregulacji, czy wpły-
wowego gracza działającego 
na styku biznesu i polityki — bez 
formalnego wejścia do władzy? 
I wreszcie: czy InPost pozosta-
nie elementem krajowego eko-
systemu gospodarczego, czy 
stanie się kolejnym aktywem 
w cudzej strategii.  

– Osobista marka Rafała 
Brzoski jest dziś znacznie szer-
sza niż sam InPost. Jest on po-
strzegany jako symbol prywat-
nego sukcesu, innowacyjności 
oraz skutecznej modernizacji 
usług, co stanowi kapitał w du-
żej mierze transferowalny. Takie 
doświadczenie i rozpoznawal-
ność mogą być wykorzystane 
w innych projektach bizneso-
wych, inwestycyjnych czy do-
radczych, również poza sekto-
rem logistycznym. Rynek za-
zwyczaj dobrze reaguje 
na przedsiębiorców, którzy mają 
za sobą udokumentowany suk-
ces w budowie dużej organiza-
cji od podstaw – konkluduje So-
bierajski.  

Dalsze losy tej sagi przesądzą 
nie tylko o losach jednej spółki 
i jednego przedsiębiorcy, lecz 
także o tym, jaką drogą pójdzie 
polski kapitalizm w epoce, 
w której globalizacja przestaje 
być oczywistością, a własność 
znów ma znaczenie. ą

Rafał Brzoska ma nad czym dumać
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Michał Piękoś
michal.piekos@polskapress.pl

Jedno giełdowe oświadcze-
nie wystarczyło, by rozpalić 
rynek, uruchomić politycz-
ne spekulacje i postawić py-
tanie, które jeszcze niedaw-
no brzmiało jak fantazja: czy 
Rafał Brzoska stoi u progu 
największej transakcji w hi-
storii polskiej logistyki – 
i jednocześnie największego 
zwrotu w swojej karierze? 
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Które profesje mogą zniknąć 
lub przejść transformację? Co to 
oznacza dla osób na różnych 
etapach życia zawodowego? 
Wiele zawodów przechodzi 
właśnie cichą rewolucję. Nie-
które totalnie zaskakują. 

To, co widzimy, to tylko 
część zmian 
Przez ostatnie dekady rynek 

pracy zmieniał się głównie 
pod wpływem automatyzacji 
fizycznej. Zastępowano ludzi 
maszynami w fabrykach, logi-
styce czy rolnictwie. Dziś ten 
proces zachodzi w obszarach, 
które jeszcze kilka lat temu 
uznawano za bezpieczne – 
w biurach, firmach usługowych 
i branżach kreatywnych. 

Z raportu MIT Project Ice-
berg wynika, że zaledwie 2,2 
procent wartości płac na rynku 
pracy dotyczy zawodów, 
w których automatyzacja przez 
AI już realnie nastąpiła. Jedno-
cześnie aż 11,7 procent gospo-
darki – głównie w sektorze ad-

ministracji, finansów i usług 
profesjonalnych – znajduje się 
w zasięgu technologii sztucz-
nej inteligencji. To oznacza, że 
zmiana obejmuje nie tylko sta-
nowiska, które znikają, ale 
przede wszystkim te, w któ-
rych sposób wykonywania 
pracy ulega głębokiej transfor-
macji. 

To przesunięcie jest często 
niewidoczne w tradycyjnych 
wskaźnikach, takich jak bezro-
bocie czy wzrost PKB. Autorzy 
raportu podkreślają, że gospo-
darki i instytucje publiczne 
wciąż nie mają narzędzi, które 
pozwalałyby mierzyć wpływ AI 
na strukturę zatrudnienia. 
W efekcie część branż może 
przeceniać swoje bezpieczeń-
stwo. 

W Polsce, według danych 
NASK, około 30 procent miejsc 
pracy – czyli nawet pięć milio-
nów stanowisk – jest podatnych 
na automatyzację w wyniku 
rozwoju generatywnej sztucz-
nej inteligencji. 

Firmy już to testują. IBM 
zredukował część zespołów HR 
po wdrożeniu narzędzi do au-
tomatycznej rekrutacji, a Sale-
sforce wstrzymał zatrudnianie 
na stanowiskach administra-
cyjnych, które zostały czę-
ściowo zautomatyzowane. 
W polskich przedsiębiorstwach 
coraz częściej mówi się o łącze-

niu ról: pracownik ma korzy-
stać z narzędzi AI tak samo na-
turalnie, jak wcześniej z Excela 
czy poczty elektronicznej. 

Zawody z datą 
ważności 
Automatyzacja nie dotyczy 

już jednej branży, ale całych 
grup zawodów, w których dużą 
część zadań można opisać 
w formie algorytmu. To wła-
śnie tam sztuczna inteligencja 
przejmuje obowiązki szybciej, 

niż większość pracowników 
zdaje sobie z tego sprawę. 

Według raportu Microsoft 
Research z 2025 roku aż 98 pro-
cent zadań np. tłumaczy po-
krywa się z możliwościami mo-
deli językowych AI. To najwyż-
szy wynik spośród czterdziestu 
analizowanych zawodów. Po-
dobny trend widać wśród copy-
writerów, korektorów tekstu, 
redaktorów, doradców finanso-
wych i web developerów oraz 
grafików. 

Najbardziej narażone są za-
wody, w których dużą część 
obowiązków można zdefinio-
wać jako powtarzalne, mie-
rzalne i oparte na przetwarza-
niu informacji: 

a język i tekst – tłumacze, 
transkrybenci, korektorzy, co-
pywriterzy; 

a administracja i biuro – 
księgowi, kadrowi, recepcjo-
niści, archiwiści; 

a sprzedaż i obsługa 
klienta – telemarketerzy, do-
radcy, operatorzy call center; 

a analiza danych i IT – 
młodsi analitycy, testerzy, 
web developerzy; 

a kreacja i marketing – gra-
ficy tworzący proste projekty, 
montażyści wideo, twórcy re-
klam. 

Warto jednak podkreślić, że 
automatyzacja nie zawsze 
oznacza utratę pracy. Częściej 
zmienia się charakter roli – 
z wykonawczej na nadzorczą 
lub koncepcyjną. Zawód nie 
znika, ale jego sens staje się 
inny. Pracownik nie musi już 
wykonywać dziesiątek drob-
nych zadań, bo robi to za niego 
system. Jego odpowiedzialność 
przesuwa się w stronę decyzji, 
interpretacji i oceny jakości. 

Jak ujęli to badacze z MIT, AI 
nie zabiera pracy – zabiera 
czynności, które kiedyś uzna-
waliśmy za jej sedno. 

Jak przygotować się 
na erę zawodów 
hybrydowych? 
Sztuczna inteligencja nie za-

wsze jest zagrożeniem pracy 
w klasycznym sensie, ale raczej 
zmienia to, jak ją wykonujemy. 
Zamiast konkurować z techno-
logią, coraz częściej uczymy się 
z nią współpracować. Według 
Światowego Forum Ekono-
micznego w ciągu kilku naj-
bliższych lat na świecie po-
wstanie 97 milionów nowych 
miejsc pracy, głównie w obsza-
rach związanych z kreatywno-
ścią, analizą danych, wdraża-
niem technologii i etyką AI. 

Dla wielu zawodów ozna-
cza to przesunięcie sił. Księ-
gowi będą analitykami finan-
sowymi, copywriterzy czy tłu-
macze zostaną redaktorami 
treści generowanych przez 
modele, a specjaliści obsługi 
klienta – ekspertami od auto-
matyzacji procesów. Coraz 
większą wartość zyskują umie-
jętności, których nie da się za-
piać w algorytmie, a to jest my-
ślenie krytyczne, empatia i ko-
munikacja. 

Eksperci podkreślają, że AI 
na rynku pracy może zastąpić 
ktoś, kto nie potrafi z niej korzy-
stać. W nowym świecie pracy 
to nie zawód daje bezpieczeń-
stwo, lecz zdolność adaptacji 
i rozwijania kompetencji. ą

Te zawody stracą ważność szybciej, niż myślimy. AI już je wykonuje

Po połączeniu urlopu wypo-
czynkowego z dniami ustawowo 
wolnymi od pracy, świętami 
branżowymi i dniami do od-
bioru, realna pula wolnego może 
sięgnąć dla niektórych nawet 40 
dni w skali roku. Kluczem nie jest 
liczba urlopu, lecz sposób jego 
zaplanowania. 

2026 rok sprzyja 
planowaniu urlopu 
Choć kalendarz na 2026 rok 

przewiduje 14 dni ustawowo 
wolnych od pracy, cztery z nich 
wypadają w niedzielę. W prak-
tyce oznacza to 10 dodatkowych 
dni wolnych, które – odpowied-
nio połączone z urlopem wypo-
czynkowym – pozwalają zna-
cząco wydłużyć przerwy od  
pracy. 

Dla osób z podstawowym 
wymiarem urlopu (20 dni) ozna-
cza to nawet 30 dni wolnego, 

a dla pracowników z co najmniej 
10-letnim stażem – 36 dni. 
Do tego dochodzą dni wolne 
za święta wypadające w sobotę, 
urlopy okolicznościowe czy dni 
branżowe, co w wielu przypad-
kach pozwala przekroczyć próg 
40 dni wolnych w roku. 

Od 1 stycznia 2026 r. zmienia 
się także sposób liczenia stażu 
urlopowego. Do okresu upraw-
niającego do 20 lub 26 dni urlopu 
wypoczynkowego będą wli-
czane nie tylko lata pracy na eta-
cie, ale także okresy pracy 
na umowach-zlecenie i podob-
nych, prowadzenia jednoosobo-
wej działalności gospodarczej 
oraz pracy za granicą. W prak-
tyce oznacza to, że część pracow-
ników po raz pierwszy nabędzie 
prawo do urlopu, a inni szybciej 
osiągną wyższy, 26-dniowy wy-
miar wolnego. 

Najlepsze „okna 
urlopowe” w 2026 roku 
Największy potencjał mają te 

okresy w roku, gdy święta wypa-
dają blisko weekendu lub 
w środku tygodnia. Wtedy 1–2 
dni urlopu wystarczą, by zyskać 

kilkudniowy odpoczynek, 
a przy wykorzystaniu 4–5 dni 
wolnego można zaplanować na-
wet 9–11 dni przerwy od pracy. 

Do najbardziej korzystnych 
okresów należą: 

a początek stycznia (Nowy 
Rok i Trzech Króli), 

a Wielkanoc, 
a majówka, 
a Boże Ciało, 
a 15 sierpienia (święto przy-

padające w sobotę), 
a listopad (11 listopada 

w środku tygodnia), 

a okres świąteczno-nowo-
roczny w grudniu. 

Dni wolne od pracy 
w 2026 roku 
W 2026 roku dni ustawowo 

wolne od pracy to: 
a 1 stycznia (czwartek) – 

Nowy Rok 
a 6 stycznia (wtorek) – 

Trzech Króli 
a 6 kwietnia (poniedziałek) 

– Poniedziałek Wielkanocny 
a 1 maja (piątek) – Święto 

Pracy 

a 4 czerwca (czwartek) – 
Boże Ciało 

a 15 sierpnia (sobota) – 
Wniebowzięcie NMP i Święto 
Wojska Polskiego* 

a 11 listopada (środa) – 
Święto Niepodległości 

a 24 grudnia (czwartek) – 
Wigilia 

a 25 grudnia (piątek) – Boże 
Narodzenie 

a 26 grudnia (sobota) – drugi 
dzień Bożego Narodzenia. 

W wybranych branżach 
dodatkowe dni wolne 
Poza ustawowym kalenda-

rzem, w części sektorów funk-
cjonują również dni wolne zwią-
zane z tradycją zawodową. Choć 
nie wynikają one wprost z prze-
pisów prawa pracy, w wielu 
branżach są respektowane przez 
pracodawców lub wiążą się 
z ograniczeniem pracy operacyj-
nej. To na przykład: 

a Barbórka (4 grudnia) – gór-
nictwo 

a Dzień Strażaka i Hutnika 
(4 maja) 

a Dzień Energetyka (14 
sierpnia) 

a Dzień Edukacji Narodo-
wej (14 października) 

a Dzień Kolejarza (25 listo-
pada) 

Ponadto honorowym daw-
com krwi w Polsce przysługuje 
dwa dni wolnego od pracy 
za każdą donację. Jeden w dniu 
oddania krwi i drugi w dniu na-
stępnym, o ile są to dni robocze. 
Dni te są w pełni płatne, na zasa-
dach urlopu wypoczynkowego, 
a pracownik musi przedstawić 
zaświadczenie ze stacji krwio-
dawstwa. 

Firmowe dni wolne 
coraz popularniejsze 
Coraz więcej firm wprowadza 

także własne, niestandardowe 
formy odpoczynku, które nie są 
regulowane ustawowo, ale real-
nie zwiększają pulę dni wolnych 
pracowników. Do najczęściej 
spotykanych rozwiązań należą 
dni zdrowia psychicznego, 
urlopy regeneracyjne po zakoń-
czeniu dużych projektów, urlopy 
menstruacyjne, wolne na ada-
ptację nowego zwierzaka czy do-
datkowe dni na wolontariat pra-
cowniczy. ą

2026 to raj dla pracowników. 
Nawet 40 dni wolnego do wzięcia

Kilka dobrze zaplanowanych dni urlopu wystarczy, by 
w 2026 roku zyskać wyjątkowo długie przerwy od pracy
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AI nie eliminuje zawodów z dnia na dzień, ale stopniowo 
przejmuje czynności, które dotąd stanowiły ich rdzeń
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Oprac. Barbara Wesoła

Rok 2026 może okazać się 
wyjątkowo łaskawy dla pra-
cowników. 

Oprac. Barbara Wesoła
barbara.wesola@polskapress.pl

Zmiany na rynku pracy ni-
gdy nie były tak szybkie jak 
dziś. Technologie, które kie-
dyś potrzebowały dekad, 
dziś rewolucjonizują całe 
branże w kilka miesięcy. 

barbara.wesola@polskapress.pl

eprasa.pl 9c550ee7a1



11Głos Wielkopolski 
Wtorek, 13.01.2026 STREFA BIZNESU A

„Strefa Biznesu”: Jakie były  
kluczowe trendy na polskim 
rynku nieruchomości komer-
cyjnych w 2025 roku? 
Erik Drukker, CEO BNP Paribas 
Real Estate Poland: Na wstępie 
chciałbym zaznaczyć, że pełne 
dane za 2025 rok poznamy 
w większości w ostatnich tygo-
dniach stycznia. Ale sporo już 
wiemy. Rok 2025 to czas po-
wrotu do pragmatyzmu i doj-
rzałości rynkowej. Zarówno in-
westorzy, jak i najemcy coraz 
większą wagę przywiązują 
do jakości, płynności oraz prze-
widywalnych przepływów pie-
niężnych, a coraz mniej intere-
sują ich marketingowe narracje 
czy „modne historie”. W seg-
mencie biurowym dominuje 
zjawisko „flight to quality” – po-
pyt koncentruje się na projek-
tach w najlepszych lokaliza-
cjach, oferujących realne 
wsparcie dla pracy hybrydowej 
i elastyczności operacyjnej. 
W samej Warszawie współ-
czynnik pustostanów spadł 
do 9,7% na koniec września, co 
potwierdza, że nawet w trud-
nym otoczeniu najlepszy pro-
dukt znajduje najemcę, choć 
proces decyzyjny jest teraz bar-
dziej ostrożny i wieloetapowy. 
Jednocześnie obserwujemy dy-
namiczne kurczenie się podaży 
powierzchni biurowej – coraz 
więcej starszych budynków 
znika z rynku lub jest prze-
kształcanych na inne funkcje, 
takie jak PRS czy hotele. To fun-
damentalnie zmienia strukturę 
rynku: znikają „łatwe” pusto-
stany, a coraz więcej projektów 
wymaga strategii repozycjono-
wania, modernizacji, wdroże-
nia ESG lub zmiany funkcji. 
W sektorze magazynowym 
2025 to rok normalizacji 
po pandemicznym boomie: ry-
nek jest duży i płynny, ale decy-
zje podejmowane są bardziej 
analitycznie, a renegocjacje sta-
nowią ponad połowę aktywno-
ści. Firmy coraz częściej opty-
malizują koszty i portfele, za-
miast po prostu zwiększać po-

wierzchnię. W handlu nadal 
królują parki handlowe i for-
maty convenience. Widać to za-
równo w strukturze nowej po-
daży, jak i zainteresowaniu in-
westorów aktywami o codzien-
nym natężeniu ruchu. Parki 
handlowe są odporne na waha-
nia gospodarcze i cieszą się naj-
większym zainteresowaniem 
inwestorów, a ich udział 
w transakcjach inwestycyjnych 
stale rośnie. Dodatkowo coraz 
większą rolę odgrywają trans-
akcje „value-add” i „opportuni-
stic”, a inwestorzy krajowi co-
raz śmielej konkurują z zagra-
nicznymi – już ponad 20% war-
tości transakcji po pierwszych 
trzech kwartałach 2025 roku 
stanowią środki rodzimych gra-
czy. Stopy kapitalizacji dla naj-
lepszych aktywów pozostają 
stabilne, co potwierdza dojrza-
łość i odporność rynku. 

Jak ocenia Pan poziom popytu 
i podaży we wszystkich głów-
nych segmentach (biura, han-
del, magazyny/industrial) 
w 2025 roku? 
W Warszawie popyt na biura 
jest stabilny, choć jego struk-
tura zmieniła się znacząco 
w porównaniu do okresu 
sprzed pandemii. W trzecim 
kwartale 2025 roku wolumen 
transakcji sięgnął około 185 tys. 
mkw., a rynek w dużej mierze 
opiera się na renegocjacjach 
(ok. 40%), choć spory udział 
mają też nowe umowy. Nowa 
podaż jest bardzo ograniczona, 
co wzmacnia pozycję najlep-
szych lokalizacji i budynków  
– aktywa prime bronią swoich 
stawek, słabsze muszą konku-
rować zachętami i CAPEX-em. 
W regionach sytuacja jest bar-
dziej zróżnicowana – średnia 
pustostanów w ośmiu głów-
nych miastach regionalnych 
wynosi 17,7%, a nowa podaż 
w pierwszych trzech kwarta-
łach roku była rekordowo niska 
– zaledwie ok. 18 tys. mkw. To 
sprawia, że rynek jest bardziej 
konkurencyjny dla właścicieli, 
ale zaczyna brakować dużych, 
nowoczesnych modułów w lo-
kalizacjach preferowanych 
przez firmy. W magazynach 
popyt utrzymuje się na wyso-
kim poziomie (I–III kwartał: 
4,54 mln mkw.), ale aktywność 
zdominowana jest przez rene-
gocjacje. Wskaźnik pustosta-
nów na poziomie 8,2% świad-
czy o zdrowej równowadze 
rynkowej, bez presji na prze-
grzanie. W handlu podaż ro-
śnie w przewidywalnych for-
matach – dominują parki han-
dlowe i convenience. Całko-
wita podaż nowoczesnej po-
wierzchni handlowej przekro-

czyła już 15 mln mkw., a nowe 
projekty skupiają się na lokali-
zacjach o największym poten-
cjale zakupowym. 

Które segmenty nieruchomo-
ści komercyjnych w Polsce  
radziły sobie najlepiej w 2025 
roku, a które najbardziej  
odczuły spowolnienie? 
Najlepiej radziły sobie logistyka 
i handel convenience, czyli re-
tail parki. W logistyce rynek 
wciąż generuje duży wolumen 
transakcji, ale zmienia się cha-
rakter popytu – firmy zarzą-
dzają portfelem, konsolidują, 
renegocjują i poprawiają efek-
tywność kosztową. W handlu 
największą odporność poka-
zują aktywa oparte o codzienną 
potrzebę i łatwy dojazd, stąd 
dominacja retail parków w no-
wej podaży i wysokie zaintere-
sowanie tym formatem. Warto 
podkreślić, że inwestorzy coraz 
częściej wybierają aktywa, 
które gwarantują stabilny cash-
flow i są odporne na zmienność 
koniunktury. Najbardziej od-
czuwalne spowolnienie, a wła-
ściwie zmianę strukturalną, wi-
dać w biurach poza segmentem 
prime. Starsze budynki, gorszy 
dojazd, słabszy standard i brak 
ścieżki ESG tracą na atrakcyjno-
ści. W Warszawie obserwujemy 
wycofywanie starszych zaso-
bów i konwersje, co jest odpo-
wiedzią rynku na nowe realia 
popytowe. To zjawisko będzie 
się pogłębiać, a właściciele ta-
kich obiektów muszą liczyć się 
z koniecznością repozycjono-
wania lub zmiany funkcji. 

Jakie czynniki makroekono-
miczne w największym stop-
niu wpłynęły na inwestycje 
i decyzje najemców w 2025 
roku? 
Największy wpływ miały koszt 
pieniądza i koszt niepewności. 

Finansowanie wymusza dyscy-
plinę cenową i ostrożność 
w underwritingach – inwesto-
rzy szukają aktywów z przewi-
dywalnym cashflow, stabilnym 
najemcą, dłuższym WAULT 
i ograniczonym ryzykiem CA-
PEX. U najemców, zwłaszcza 
biurowych, makroekonomia 
przekłada się na polityki kosz-
towe i decyzyjne: procesy są 
dłuższe, rośnie rola renegocjacji 
i efektywności powierzchni. 
W logistyce udział renegocjacji 
w wolumenie to aż 52%. Dodat-
kowo, stabilizacja stóp procen-
towych i spadek inflacji sprzy-
jają większej przewidywalno-
ści, ale nie eliminują ostrożno-
ści w podejmowaniu decyzji 
inwestycyjnych. 

W jaki sposób ewoluowały 
oczekiwania inwestorów  
zagranicznych względem pol-
skiego rynku nieruchomości 
w 2025 roku? 
Polska pozostaje rynkiem 
„must-watch”, lecz kapitał  
– zarówno krajowy, jak i zagra-
niczny – jest coraz bardziej  
selektywny i wymagający. 
W trzecim kwartale 2025 roku 
wolumen inwestycji utrzymuje 
się na stabilnym poziomie  
– od początku roku zainwesto-
wano 2,6 mld euro, a prognozy 
na koniec roku przekraczają  
4 mld euro. W strukturze trans-
akcji wyraźnie rośnie znaczenie 
najbardziej defensywnych klas 
aktywów, czyli nowoczesnych 
nieruchomości przemysło-
wych i logistycznych, zwłasz-
cza powiązanych z obsługą  
e-commerce, a także parków 
handlowych i formatów conve-
nience odpowiadających co-
dziennym potrzebom konsu-
mentów. To właśnie te seg-
menty cieszą się największym 
zainteresowaniem inwestorów, 
co potwierdza wzrost liczby 

transakcji typu sale & leaseback 
w logistyce – trend świadczący 
o dojrzałości rynku i rosnącym 
znaczeniu optymalizacji finan-
sowej. Warto podkreślić rekor-
dowy udział kapitału krajo-
wego – w trzecim kwartale pol-
scy inwestorzy odpowiadali już 
za 36% wartości wszystkich 
transakcji, co świadczy o coraz 
większym zaangażowaniu 
i profesjonalizacji rodzimych 
uczestników rynku. 

Jakie rozwiązania i innowacje 
BNP Paribas Real Estate wdro-
żył w analizach i usługach 
w 2025 roku, które pomagają 
w lepszym zrozumieniu 
rynku? 
W 2025 roku postawiliśmy 
na trzy kluczowe obszary. 
Po pierwsze, wykorzystujemy 
AI do researchu i analiz porów-
nawczych – szybciej budujemy 
shortlisty, porównujemy 
stawki, zachęty, CAPEX i ry-
zyka lokalizacyjne. Po drugie, 
wdrożyliśmy digital lease audit, 
czyli automatyzację wyciąga-
nia kluczowych zapisów 
z umów, co przyspiesza rene-
gocjacje i transakcje inwesty-
cyjne. Po trzecie, ESG due dili-
gence traktujemy jako element 
biznesowy, a nie tylko wizerun-
kowy – analizujemy nakłady 
modernizacyjne, wpływ 
na czynsz, ryzyko utraty na-
jemców i finansowania. ESG to 
dziś temat rozmowy od pierw-
szego spotkania, zwłaszcza 
w starszych biurach. Dzięki tym 
narzędziom podejmujemy  
decyzje szybciej, precyzyjniej 
i z większą świadomością 
ryzyka. 

Jakie wyzwania związane 
z ESG i zrównoważonym roz-
wojem mają dziś największe 
znaczenie dla inwestorów  
i najemców na polskim rynku 
komercyjnym? 
ESG to już nie tylko wizerunek, 
ale realny czynnik wyceny,  
finansowania i ryzyka pusto-
stanu. Najemcy oczekują bu-
dynków wspierających rapor-
towanie i polityki korporacyjne 
– komfort, efektywność, ener-
gia. Inwestorzy patrzą na star-
sze aktywa typu „stranded  
assets” przez pryzmat ryzyka 
– pytają, czy obiekt da się zmo-
dernizować w sensownym  
budżecie i czy to przełoży się 
na czynsz oraz płynność 
przy wyjściu. ESG wpływa 
na CAPEX, zdolność do utrzy-
mania najemcy, warunki finan-
sowania i finalnie na stopę 
zwrotu oraz cenę. W praktyce, 
budynki niespełniające stan-
dardów ESG coraz częściej stają 
się problematyczne w komer-

cjalizacji i finansowaniu, co wy-
musza na właścicielach proak-
tywne podejście do moderniza-
cji i raportowania. 

Na ile rynek nieruchomości  
komercyjnych w Polsce jest od-
porny na globalne zawirowa-
nia gospodarcze? 
W trzecim kwartale 2025 roku 
polski rynek wykazywał odpor-
ność operacyjną, ale jest wraż-
liwy wycenowo. Popyt w klu-
czowych segmentach – logi-
styka, convenience retail, naj-
lepsze biura – utrzymuje się. 
Natomiast wyceny i decyzje in-
westycyjne są bardzo zależne 
od kosztu finansowania i na-
strojów globalnych, co wydłuża 
procesy i zwiększa selektyw-
ność. Wolumen inwestycyjny 
za III kwartał, na poziomie 2,6 
mld euro, pokazuje, że Polska 
nie „zatrzymała się”, tylko 
działa w bardziej wymagają-
cym reżimie ryzyka. Rynek jest 
coraz bardziej profesjonalny 
i odporny operacyjnie, ale wy-
maga od uczestników większej 
elastyczności i gotowości do za-
rządzania ryzykiem. 

Patrząc w przyszłość — jakie są 
Pańskie prognozy na 2026 rok 
dla rynku komercyjnego 
w Polsce? 
W 2026 roku spodziewam się 
kontynuacji trzech zjawisk. 
Po pierwsze, w biurach nastąpi 
dalsze różnicowanie rynku 
prime i dobrze położone pro-
jekty utrzymają stabilną pozy-
cję, a budynki słabszej jakości 
będą musiały przejść repozy-
cjonowanie, modernizację czy 
zmianę funkcji. Kurczenie się 
podaży biurowej w Warszawie 
przez wycofania i konwersje 
będzie wspierać najlepsze loka-
lizacje. Po drugie, w sektorze lo-
gistycznym przewiduję stabili-
zację z naciskiem na efektyw-
ność i jakość lokalizacji – wskaź-
nik pustostanów na poziomie 
8,2% oraz wysoki udział rene-
gocjacji świadczą o dojrzałym 
rynku, gdzie kluczowe będą 
koszty operacyjne, energia, do-
stępność pracowników i infra-
struktury. Po trzecie, jeśli wa-
runki finansowania będą sprzy-
jać, 2026 może być rokiem 
większej liczby transakcji 
„core”, ale nadal z selektywno-
ścią i premią za jakość. W logi-
styce mogą dalej rosnąć struk-
tury sale & leaseback, a w han-
dlu utrzyma się apetyt na con-
venience i retail parki. Rynek 
będzie coraz bardziej profesjo-
nalny, a przewagę zyskają ci, 
którzy potrafią łączyć innowa-
cyjność, elastyczność i głęboką 
znajomość lokalnych realiów. 
ą

To był rok bez litości
Michał Piękoś
michal.piekos@polskapress.pl

Rok 2025 brutalnie zweryfi-
kował złudzenia na rynku 
nieruchomości. Koniec  
taniego pieniądza, koniec 
„modnych historii”, koniec 
wiary, że każdy metr się wy-
najmie. W grze zostają tylko 
najlepsi i to oni dyktują wa-
runki. W rozmowie z Erikiem 
Drukkerem, CEO BNP Pari-
bas Real Estate Poland, za-
glądamy za kulisy rynku, 
który z dnia na dzień staje się 
coraz mniej wyrozumiały.

 SŁABE BUDYNKI WYPADAJĄ Z GRYNIERUCHOMOŚCI I BUDOWNICTWO

– W Warszawie popyt na biura jest stabilny, choć jego 
struktura zmieniła się znacząco – przekonuje  
Erik Drukker, CEO BNP Paribas Real Estate Poland
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HOROSKOP
Wodnik (20.01 - 18.02)  
Energia sprzyja działaniu, ale 
zachowaj umiar. Horoskop 
dzienny zapowiada, że dziś 
wygrasz szczerością, nie siłą. 
Wieczór przyniesie ulgę.  
Ryby (19.02 - 20.03)  
Skup się na sprawach domo-
wych i finansach. Spokój po-
może podjąć dobrą decyzję. 
Horoskop na dziś wróży, że 
ktoś doceni cierpliwość. 
Baran (21.03 - 19.04)  
Rozmowy otworzą nowe moż-
liwości. Uważaj na plotki i nie 
obiecuj zbyt wiele. Horoskop 
dzienny na wtorek mówi, że 
kreatywność będzie atutem.  

Byk (20.04 - 20.05)   
Emocje są silne, lecz warto je 
nazwać. Bliska osoba potrze-
buje wsparcia. Horoskop 
dzienny to wskazówka, by 
zadbać o jej komfort.  
Bliźnięta (21.05 - 21.06)  
Twoja charyzma będzie 
przyciągać ludzi i okazje. Pa-
miętaj jednak o współpracy. 
Horoskop dzienny przypomi-
na, że sukces zależy od celu. 
Rak (22.06 - 22.07)  
Porządkowanie spraw da po-
czucie kontroli. Nie krytykuj 
siebie zbyt surowo. Horoskop 
dzienny na wtorek uspokaja, 
że mały krok da duży efekt.  

Lew (23.07 - 22.08)  
Równowaga między pracą 
a relaksem jest kluczowa. 
Warto iść na kompromis. Ho-
roskop dzienny mówi, że taka  
postawa przyniesie korzyści.  
Panna (23.08 - 22.09)  
Intuicja poprowadzi cię wła-
ściwą drogą. Nie ignoruj sy-
gnałów. Horoskop na dziś 
wróży, że szczera rozmowa 
oczyści atmosferę.  
Waga (23.09 - 22.10)  
Chęć przygód rośnie, lecz 
obowiązki wołają. Znajdź zło-
ty środek. Horoskop dzienny 
na wtorek zapowiada, że no-
wa wiedza okaże się cenna.   

Skorpion (23.10 - 21.11)  
Konsekwencja przyniesie re-
zultaty. Możesz liczyć 
na uznanie przełożonych. Ho-
roskop dzienny radzi pamię-
tać jednak o odpoczynku.  
Strzelec (22.11 - 21.12)  
Nieszablonowe pomysły za-
skoczą otoczenie. Horoskop 
na dziś podpowiada, by nie 
bać się zmian. Przyjacielska 
pomoc pojawi się nagle.  
Koziorożec (22.12 - 19.01) 
Wrażliwość to twoja siła. Ho-
roskop dzienny na wtorek 
zapowiada, że twórcze zaję-
cia pomogą się wyciszyć. 
Zaufaj emocjom i głosowi. 

Z ŻYCIA GWIAZD

Dziennikarka zapytała w wy-
wiadzie Julię Kamińską o to, 
„czemu temat macierzyń-
stwa tak ją dotyka”. Aktorka 
stwierdziła w odpowiedzi, że 
po prostu chciałaby zostać 
mamą i na tym temat można 
było zakończyć. „A to jest 
niemożliwe?” – dopytała jed-
nak Mołek. Kamińska nie od-
powiedziała i zrobiła jedynie 
nieco skrępowaną minę.

Magda Mołek nie była 
taktowna

Wiem, że wszystko w życiu jest po coś, 
nawet największe trudności
Michał Koterski na Instagramie  Fot. Sylwia Dąbrowa

Celebrytki korzystają z fry-
zjerskich trików, aby zmienić 
wizerunek. Ostatnio w serwi-
sie Kick piosenkarka zapre-
zentowała swój naturalny wy-
gląd. „Ja mam mega kręcone 
włosy, takie afro, nie wiem, 
czy wiecie. Pokażę wam, bo 
nie uwierzycie. Wszyscy 
mnie wyzywali od Tarzana 
w szkole” – przyznała Blanka.

Blankę przezywano 
w szkole

Piosenkarka zakończyła 
współpracę z Łukaszem Woj-
tanowskim, właścicielem firmy 
Royal Concert, o której pisano 
w kontekście problemów ze 
zwrotem pieniędzy za bilety. 
Jego obowiązki przejął najstar-
szy syn piosenkarki – Leon 
Myszkowski. „Z końcem ze-
szłego roku moja firma przeję-
ła obowiązki managementu. 
Przed nami pracowity rok, 30-
lecie artystycznej działalności 
Justyny. Na tym się skupiamy 
i będziemy wdzięczni za wspie- 
ranie nas” – napisał Myszkow-
ski w mailu do Pudelka. 
(GZL)  Fot. Sylwia Dąbrowa

Justyna Steczkowska 
pracuje z synem

W TELEWIZJI

Szare śniegi Syberii
Ale Kino+ HD, 20:10
Rok 1941. Szesnastoletnia 
Lina trafia z Kowna do łagru 
na Syberii. Uzdolniona 
nastolatka przedstawia na 
rysunkach sceny z życia 
w obozie. Sztuka i miłość 
pomagają jej przetrwać.

Długa droga do wojny
TVP Historia, 20:00
I wojna światowa była jed-
nym z najkrwawszych kon-
fliktów. Korzystając z rzadko 
pokazywanych materiałów 
archiwalnych i wywiadów  
z ekspertami, serial ukazuje 
pełen dramatyzmu łańcuch 
wydarzeń, który zapoczątko-
wał ten konflikt.

Państwo młodzi: Chuck  
i Larry
Super Polsat, 21:00
Chuck (Adam Sandler) 
i Larry (Kevin James) są 
dumą brooklińskiej straży 
pożarnej. Larry od śmierci 
żony samotnie wychowuje 
dwójkę dzieci. Okazuje się, 
że zgodnie z prawem musi 
być w stałym związku, by 
zabezpieczyć przyszłość 
finansową syna i córki. Prosi 
Chucka o udawanie przed 
urzędnikami jego partnera...

Gloria Bell
TVP Kultura, 21:30
Gloria (Julianne Moore) żyje 
pełnią życia. Jej dorosłe 
dzieci mają dla niej coraz 
mniej czasu, były mąż 
znajduje młodszą partnerkę, 
ale Gloria wierzy, że w jej 
życiu pojawią się jeszcze 
fajerwerki. I choć los trzyma 
w zanadrzu jeszcze niejedną 
niespodziankę, to Gloria nie 
zamierza się nań obrażać...

 Poziomo:

 1) śląska nazwa kaszanki,
 6) osłona nakładana na prze-
  wody,
 10) imię Tokarczuk, noblistki,
 11) ma z kimś wspólnego przod-
  ka,
 12) przedstawiciel rządu do kon-
  taktu z mediami,
 13) punkt przyjmowania surow-
  ców wtórnych,
 15) karciana układanka,
 19) rzeczy osobiste, manele,
 23) zielona poza miastem,
 25) miasto w Argentynie na ob-
  szarze pampy,
 26) nazywana dźwignią handlu,
 27) francuski wyścig samocho-
  dowy,
 28) potocznie o przyjaźni,  
32) miasto-państwo nad Mo-
  rzem Śródziemnym,
 35) ozdoba zawieszona na szyi,
 36) jednostajna praca, harówka,
 37) Mel, reżyser filmu „Lęk wy-
  sokości”,
 38) mężczyzna o ciemnych wło-
  sach,
 39) Zygmunt III …, król Polski,
 40) … Crusoe, 
 41) rodzaj sieci rybackiej.
 Pionowo:

 2) cienki przewód hydrauliczny,
 3) roślina o wijącej się łodydze,
 4) starożytne miasto nad rze-
  ką Skamander,
 5) efekt odgazowania węgla,
 6) ryba na wigilijnym stole,
 7) ryba z nadbałtyckich jezior,
 8) zorganizowana przez Ba-
  bette,

 9) najgrubszy palec u ręki,
 14) papuga z Nowej Zelandii,
 15) starogreckie miasto-państwo,
 16) miasto z Operą Leśną,
 17) ostrzeżenie przed niebez-
  pieczeństwem,
 18) stop żelaza z węglem,
 19) rzymski bóg wojny jak pla-
  neta,
 20) miasto nad Notecią,
 21) dawna papieska korona,

 22) stan z Górami Skalistymi,
 24) dopływ Wisły, Czarna Woda,
 29) spotkanie zuchów w har-
  cówce,
 30) stan w USA graniczący 
  z Meksykiem,
 31) zbrojnie zaatakował inny 
  kraj,
 32) indiański but jak jadowity wąż,
 33) uchybienie towarzyskie, gafa,
 34) dzieła wybitnych twórców.

KRZYŻÓWKA NR 5

ROZWIĄZANIE NR 4

AUTOPROMOCJA 0010990399

eprasa.pl 9c550ee7a1
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DROBNE
Biuro Ogłoszeń:  
ul. Grunwaldzka 19, 
60-782 Poznań  
tel. 61 869 41 43, 502 499 742  
e-mail: drobne@glos.com

Nieruchomości

MIESZKANIA - KUPIĘ

INNE

Kupię mieszkanie zadłużone, 

z trudnym lokatorem, 

komornikiem, udziały. Gotówka, 

883-402-202

POŚREDNICTWO

BIURO Nieruchomości Hanna 

Dutkiewicz zapraszam 501289512

BON kupimy lokal na gabinety 

parter ok.100m2 tel501289512

Handlowe

FOTO, KSIĄŻKI

KUPIĘ książki, winyle, got. 604118772

Usługi

BUDOWLANO-REMONTOWE

CYKLINA lakier układ 509395990

Rolnicze

MASZYNY ROLNICZE

KUPIĘ ciągnik, przyczepy, maszyny 

rolne. Tel. 535135507.

KUPIĘ ciągniki, przyczepy, maszyny 

rolne. Tel. 535135507.

ZWIERZĘTA HODOWLANE

KURKI nioski z jajem dowóz 

600539790

Różne

JESTEM znany jako Aman Ranjit 

Singh, syn Surinder Singh. Zmieniłem 

swoje imię i nazwisko. Odtąd moje 

pełne nazwisko brzmi: Aman Ranjit 

Singh Babbar.

przyjmowane są:

  bezpośrednio w Biurze Ogłoszeń, 

Poznań, ul. Grunwaldzka 19,

czynne pn. - pt. 8.00 - 16.00

tel. 61 866 66 81, 502 499 742

  drogą mailową: nekrologi@glos.com

  poprzez Internetowe Biuro Ogłoszeń 

ibo.polskapress.pl 

  w zakładach pogrzebowych 

współpracujących z „Głosem Wielkopolskim” 

www.nekrologi.net

Nekrologi, kondolencje

gloswielkopolski.pl/nekrologi

AUTOPROMOCJA

AUTOREKLAMA

Sport to Wy

sportowy24.pl

 

0011462202  0011461942

Ze smutkiem żegnamy

bryg. w st. sp. 

Krzysztofa Fojta
Na wieczną wartę odszedł 

Członek Prezydium Zarządu Oddziału Wojewódzkiego 
Związku Ochotniczych Straży Pożarnych RP 

w Województwie Wielkopolskim
im. generała Stanisława Taczaka,

Prezes Zarządu Oddziału Powiatowego 
Związku OSP RP w Pile.

Odszedł oddany służbie 
i wielkopolskiej społeczności druh,

wyróżniony Odznaką Honorową
„Za zasługi dla Województwa Wielkopolskiego”.

Rodzinie i Bliskim 
oraz 

środowisku strażaków

wyrazy współczucia 
składają

Marek Woźniak
Marszałek

Województwa Wielkopolskiego
wraz z Zarządem

 0011461741

 0011461576

REKLAMA 0010703171

POGOTOWIE

Wypadki  999, 112

WAŻNE TELEFONY

Policja  997

Straż Pożarna  998

Straż Miejska  986

Pogotowie Energetyczne  991

Pogotowie Gazowe  992

Pogotowie Wodno-Kananalizacyjne  994

Pogotowie Ciepłownicze  993

UM Poznań 

Informacje ważne dla mieszkańców 

miasta 

 tel. 61 834 61 26

Gospodarka Odpadami Aglomeracji  

Poznańskiej  

 tel. 61 624 22 22

MPK Poznań,  

ul. Głogowska 131, 60-224 Poznań,  

 tel. 19 445

Informacja PKP  

 tel. 19 757

Informacja – Dworzec Główny Poznań  

 tel. 61 63 31 659

Biuro Rzecznika Praw Obywatelskich,  

aleja Solidarności 77, 00-090 Warszawa,  

 tel. 22 551 77 00

Bezpłatna Infolinia Obywatelska  

 800 676 676

Federacja Konsumentów Klub Poznański, 

ul. 27 Grudnia 17/19, 61-737 Poznań,  

 tel. 61 851 61 52

Powiatowy Rzecznik Konsumentów  

Marek Radwański,  

ul. Słowackiego 8, 60-823 Poznań,  

 tel. 61 841 88 30

Miejski Rzecznik Konsumentów  

(dla Poznania) dr Marek Janczyk,  

ul. Libelta 16/20, Poznań,  

 tel. 61 878 58 70

ZUS Centrum Obsługi Telefonicznej  

 tel. 22 560 16 00

Telefon dla O�ar Przemocy w Rodzinie  

„Niebieska Linia”  

(czynny 24 godziny)  tel. 61 814 17 17 

Zgłoszenia przemocy w rodzinie:  

niebieska.skrzynka@poznan.policja.gov.pl

Katolicki Telefon Zaufania, Poznań  

 tel. 61 865 10 00

Telefon zaufania dla osób z problemem  

alkoholowym i ich rodzin  

(czynny 24 godziny) tel. 61 843 01 01 

Anonimowi Alkoholicy  

(czynny w godz. 18-22) tel. 61 853 16 16 

MONAR Poznań  

 tel. 61 868 72 27  

(czynny pon.-pt. w godzinach 9-15)

Infolinia WOW NFZ Poznań  

 800 190 590  

(czynna pon.-pt. w godzinach 8-16)

Krajowa Informacja Skarbowa  

 801 055 055

Wojewódzki Inspektorat Inspekcji 

Handlowej w Poznaniu,  

al. Marcinkowskiego 3, 60-967 Poznań,  

 tel. 61 852 09 77

Polubowny sąd konsumencki w Poznaniu, 

al. Marcinkowskiego 3, 60-967 Poznań,  

 tel. 61 852 35 07

Wojewódzki Inspektorat Farmaceutyczny, 

ul. Szwajcarska 5, 61-285 Poznań,  

 tel. 61 875 95 75

Wojewódzki Inspektorat Weterynarii,  

ul. Grunwaldzka 250, 60-166 Poznań,  

 tel. 61 868 93 47

Całodobowa infolinia w sprawach  

kwarantanny i zdrowia - Sanepid 

 tel. 222 500 115

 0011461573

„Jak trudno żegnać kogoś, kto jeszcze mógł być z nami...”

Z głębokim żalem przyjęliśmy wiadomość o śmierci

śtp

Beaty Mensfel
Ze smutkiem żegnamy 

serdeczną i bliską nam Koleżankę.

Rodzinie i Bliskim
wyrazy szczerego współczucia 

składają

Kierownictwo i pracownicy 
Generalnej Dyrekcji Dróg Krajowych i Autostrad 

Oddział w Poznaniu

O G Ł O S Z E N I E

Burmistrza Obornik

Burmistrz Obornik informuje, że przeznaczone zostaną do oddania 
w dzierżawę nieruchomości położone na terenie miasta i gminy Oborniki.
Wykazy ze szczegółowym opisem nieruchomości zostaną umieszczone 
na tablicy ogłoszeń w siedzibie Urzędu Miejskiego w Obornikach oraz 
na stronie internetowej bip.umoborniki.nv.pl od dnia  1 stycznia 2026 roku 
do 31 stycznia 2026 roku.

REKLAMA 0011460769REKLAMA 0011460769

eprasa.pl 9c550ee7a1
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Wspomnienia.
Te najważniejsze…

Wspomnij bliskich. Zapal im świeczkę. Sprawdź na

nekrologi.net i gloswielkopolski.pl/nekrologi

AUTOPROMOCJA 

 0011461352

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że w dniu 10 stycznia 2026 roku odszedł od nas 

kochany Mąż, Tata, Teść i Dziadek

śtp

Zdzisław Frąckowiak 
lat 83

Nadzwyczajny Szafarz Komunii Świętej 
i Długoletni Nauczyciel w ZSZ nr 3 w Poznaniu.

Msza św. pogrzebowa odprawiona zostanie 
w czwartek 15 stycznia 2026 roku o godz. 11.00 

w Kościele pw. NNMP /dolny kościół/, 
Os. Boh. II Wojny Światowej w Poznaniu. 

Pogrzeb o godz. 13.00 na cmentarzu Swarzędz-Gortatowo.

W smutku pogrążona 
Rodzina

 0011459865

Pogrążona w głębokim smutku i żałobie

zawiadamiam, że dnia 7.01.2026 roku

zakończył swe szlachetne, 

pełne miłości i dobroci życie 

mój ukochany Mąż

śtp

Jerzy Zyburski
lat 87

Pogrzeb odbędzie się 

w czwartek, 15 stycznia 2026 r. o godz. 12.30

na cmentarzu junikowskim.

Żona Wanda

0011461257

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 4 stycznia 2026r.
 zakończyła swe pracowite życie

Zofia Marras
lat 86

Msza św. żałobna odprawiona zostanie
dnia 16 stycznia 2026 r. o�godz. 11:00 w�Kościele 

pw.  Chrystusa Dobrego Pasterza
Ceremonia Pogrzebowa odbędzie się o�11:45 

na cmentarzu ul. Nowina w�Poznaniu

W smutku pogrążona Rodzina

0011461256

Z żalem i�smutkiem żegnamy 

Jurka Zyburskiego
 naszego Przyjaciela 

Żonie Wandzie i�Najbliższym�
składamy� wyrazy najszczerszego współczucia.

Pozostanie na zawsze w�naszej  pamięci i�sercach

A. i�M. Spaczyńscy, L. Sztylcowa, E. i�T. Felerowiczowie

 0011462143

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że w dniu 10 stycznia 2026 roku zmarł 

nasz długoletni pracownik

śtp

Ryszard Handke
Pogrzeb odbędzie się w dniu 20 stycznia 2026 roku  

o godz. 10.10 na cmentarzu Junikowo.

Rodzinie Zmarłego 
wyrazy szczerego współczucia 

składają

Zarząd i Pracownicy 
Miejskiego Przedsiębiorstwa Komunikacyjnego  

w Poznaniu Spółka z o.o.

 0011461625

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że dnia 5 stycznia 2026 roku odszedł od nas 

mój ukochany Mąż, 
nasz Tata, Dziadek i Teść

śtp

Jacek Szudziński
żył lat 78

Uroczystości pogrzebowe odbędą się 
w czwartek 15 stycznia 2025 roku o godzinie 13.10 

na Cmentarzu Komunalnym Junikowo.

W smutku pogrążona 
Żona z Rodziną

 0011462262

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że w dniu 8 stycznia 2026 roku 

zmarł nasz były długoletni pracownik

śtp

Roman Orlik
Pogrzeb odbędzie się w dniu 14 stycznia 2026 roku 

o godz. 14.00 na cmentarzu Naramowice.

Rodzinie Zmarłego 
wyrazy szczerego współczucia 

składają

Zarząd i Pracownicy 
Miejskiego Przedsiębiorstwa Komunikacyjnego 

w Poznaniu Spółka z o.o.

eprasa.pl 9c550ee7a1
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W ubiegły czwartek Barcelona 
bez problemu poradziła sobie 
w półfinale Superpucharu Hisz-
panii, rozbijając Athletic Bilbao 
aż 5:0. Wtedy zarówno Lewan-
dowski, jak i Wojciech Szczęsny 
cały mecz przesiedzieli na ławce 
rezerwowych. W wielkim finale 
trener Dumy Katalonii Hansi 
Flick wystawił polskiego snajpe-
ra w podstawowym składzie  
i to okazało się znakomitą decy-
zją. 

Trzeci Superpuchar 
W końcówce pierwszej po-

łowy 37-latek pięknym strzałem 
wpisał się na listę strzelców. Bar-
celona wygrała w odległej Ara-
bii Saudyjskiej z Realem Madryt 
3:2. 

– Real grał niskim blokiem, 
a my cały czas szukaliśmy okazji 
do strzelenia gola. Czasami po-
trzebujemy trochę cierpliwości. 
Gramy z jednej strony na drugą, 
czasem krzyżujemy się, szukając 
szans na zdobycie bramki. Ale 
przeciwko Realowi zawsze mu-
simy dać z siebie 100 procent. 
Najważniejsze jest to, że wygra-
liśmy 3:2 i mamy kolejny tytuł, 
co nas bardzo cieszy – powiedział 

kapitan reprezentacji Polski 
w rozmowie z Movistar Plus, cy-
towany m.in. w agencji EFE. 

Dla Lewandowskiego był to 
już trzeci triumf w Superpucha-
rze Hiszpanii. Blaugrana sięgnę-
ła po to trofeum drugi raz 
z rzędu. 

Duma Katalonii nie ma du- 
żo czasu na odpoczynek. Już 
w czwartek zmierzy się w 1/8 fi-
nału Pucharu Króla z drugoligo-

wym Racingiem Santander, 
w którym w przeszłości grał Eu-
zebiusz Smolarek. Starcie z dru-
żyną z niższego szczebla roz-
grywkowego może być wreszcie 
szansą na występ dla Wojciecha 
Szczęsnego. 

Katastrofa Grabary, 
uśmiech Szymańskiego 
Ostatniego weekendu z pew-

nością dobrze nie zapamięta Ka-
mil Grabara, którego VfL Wolfs-
burg w meczu 16. kolejki nie-
mieckiej Bundesligi przegrał 
na wyjeździe z Bayernem Mona-
chium aż 1:8. Pierwsza połowa 
nie zapowiadała takiego po-
gromu, gdyż Bawarczycy prowa-
dzili tylko 2:1. Po zmianie stron 
rozwiązał się jednak worek 
z bramkami. 

Mimo katastrofalnego dla 
przyjezdnych wyniku polski 
bramkarz tak naprawdę wyraź-
nie nie zawinił przy żadnym 
golu. Może mógł zrobić więcej 
przy ostatnim trafieniu rywali, 
ale trzeba brać pod uwagę, że 
cała drużyna Wolfsburga była już 
mentalnie całkowicie rozbita. 

W sobotę Fenerbahce Stam-
buł sięgnęło po Superpuchar 
Turcji, pokonując w finale Gala-
tasaray Stambuł. Sebastian Szy-
mański nie zagrał w meczu de-
cydującym o trofeum, ale zali-
czył krótki epizod w półfinale. 
Z dużym prawdopodobień-
stwem dla Polaka był to ostatni 
puchar zdobyty w Turcji, gdyż 
w zimowym oknie transfero-
wym zmieni klub. Bliskie pozy-
skania reprezentanta Polski jest 
francuskie Stade Rennes. 
Piłkarze powołani ostatnio 
do kadry przez Jana Urbana 
Bramkarze: 
Bartłomiej Drągowski (Panathinaikos Ateny)  
– w trakcie transferu do Widzewa Łódź. 
Kamil Grabara (VfL Wolfsburg) – 90 minut 
w przegranym 1:8 meczu z Bayernem. 
Łukasz Skorupski (FC Bologna) – kontuzja uda. 
Kacper Tobiasz (Legia Warszawa), Mateusz Ko-
chalski (Karabach Agdam) – przerwa zimowa. 
Obrońcy: 
Jan Bednarek i Jakub Kiwior (FC Porto)  
– ich klub nie grał w weekend. 
Matty Cash (Aston Villa) – 79 minut w wygra-
nym 2:1 meczu z Tottenhamem Hotspur. 
Tomasz Kędziora (PAOK Saloniki) – na ławce 
w wygranym 3:0 meczu z Panetolikosem. 

Przemysław Wiśniewski (Spezia Calcio) – 90 
minut w przegranym 1:2 meczu z FC Südtirol. 
Jan Ziółkowski (AS Roma) – 4 minuty w wygra-
nym 2:0 meczu z US Sassuolo. 
Paweł Wszołek (Legia Warszawa), Kryspin 
Szcześniak (Górnik Zabrze) – przerwa zimowa. 
Pomocnicy: 
Jakub Kamiński (FC Köln) - 90 minut w zremi-
sowanym 2:2 meczu z 1.FC Heidenheim. 
Kacper Kozłowski (Gaziantep FK) – mecz  
z Kocaelisporem dzisiaj. 
Sebastian Szymański (Fenerbahce Stambuł)  
– ławka rezerwowych w wygranym 2:0 meczu 
z Galatasaray Stambuł. 
Nicola Zalewski (Atalanta Bergamo) – 79 minut 
w wygranym 2:0 meczu z Torino FC. 
Piotr Zieliński (Inter Mediolan) – 62 minuty 
w zremisowanym 2:2 meczu z SSC Napoli. 
Bartosz Kapustka (Legia Warszawa), Kamil  
Grosicki (Pogoń Szczecin), Filip Rózga (Sturm 
Graz), Michał Skóraś (KAA Gent), Bartosz Slisz 
(Brondby IF) – przerwa zimowa. 
Napastnicy: 
Adam Buksa (Udinese Calcio) – kontuzja łydki. 
Robert Lewandowski (FC Barcelona) – 66 minut 
i gol w wygranym 3:2 meczu z Realem Madryt. 
Krzysztof Piątek (Al-Duhail) – 90 minut i żółta 
kartka w zremisowanym 0:0 meczu z Al-Sha-
haniya. 
Karol Świderski (Panathinaikos Ateny) – na ław-
ce w wygranym 3:0 meczu z Panserraikosem.

Bartosz Głąb
redakcja@polskapress.pl

W miniony weekend dwóch 
Polaków sięgnęło po trofea. 
Robert Lewandowski wy-
grał Superpuchar Hiszpanii, 
a Sebastian Szymański  
zdobył Superpuchar Turcji.

Polacy za granicą. Gol „Lewego” 
w El Clasico, Grabara wyjął 8 sztuk 

Wielu ekspertów widziałoby Roberta Lewandowskiego  
już na ławce, tymczasem nasz wetaran jest jak dobre wino!
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Stoch chciał pożegnać się z ki-
bicami w dobrym sportowym 
stylu, ale te zawody mu po pro-
stu nie wyszły. Przy „loteryj-
nym” wietrze i gęsto padają-
cym śniegu zajął 42. miejsce 
i odpadł już po pierwszej serii. 

– Ten weekend pod wzglę-
dem sportowym był dla mnie 
do niczego. Nie nadawałem się 
do wykonania najprostszych 
rzeczy – nie krył Stoch w roz-
mowie z dziennikarzami tuż 
po swoim nieudanym wystę-
pie na skoczni. – Wyobrażałem 
sobie, jak bym chciał tu odda-
wać skoki. Często z naszych 
marzeń, ambicji, chęci wynika 
nic, zupełnie coś innego, bo  
życie pisze inny scenariusz. 
Pod względem emocjonalnym 
i wspomnień, które ze mną zo-
staną, ten weekend będzie nie-
samowity. Kilkanaście tysięcy 
ludzi. Kiedy jechałem na górę, 
a oni do mnie machali i krzy-
czeli różne miłe słowa, wtedy 
tak naprawdę sobie uświado-

miłem, że nie ma znaczenia, 
jaki skok oddam. Najważniej-
sze, że tu jestem, że dotrwałem 
do tego momentu i w taki spo-
sób mogę pożegnać się z nar-
tami, machając i po prostu zro-
bić ukłon właśnie do kibiców. 

I dodał: Chciałem oddać 
piękny, daleki skok, cieszyć się 
ze zwycięstwa, śpiewać hymn 
z kibicami. Pożegnałem się naj-
lepszym możliwym skokiem 
w danym momencie, bo takim 
on był. Na tyle wystarczył. 

Wynik nie miał większego 
znaczenia dla fanów. Niemal 
komplet publiczności po zawo-
dach uroczyście podziękował 
mu za lata pełne emocji i rado-
ści z sukcesów. 

Był i okolicznościowy wier-
szyk: „Wielka Krokiew, wielka 
chwila / wielka trąba dla Ka-
mila” – i oczywiście dźwięk ty-
sięcy trąbek. Było i głośne 
„Dziękujemy” z gardeł kilkuna-
stu tysięcy widzów, i „Sto lat”. 
A także wspominany wcześniej 
przez Stocha Mazurek Dąbrow-
skiego. W kontekście sporto-
wym hymn odtwarza się 
po zwycięstwie danego zawod-
nika, tym razem był to bonus 
za wszystkie cenne wygrane 
w karierze. 

Stoch żegnał się z kibicami, 
kłaniał się w pas, podszedł na-

wet nieco po zeskoku Wielkiej 
Krokwi. On również dziękował 
wszystkim tym, którzy go 
wspierali i dopingowali. Wzru-
szenia nie było nawet co ukry-
wać. 

– Długo się zastanawiałem, 
co wam odpowiedzieć – zwró-
cił się Stoch do kibiców na try-
bunach. – Nie ma takich słów, 
które wyraziłyby moją 
wdzięczność za te wszystkie 
godziny, które tutaj spędzili-
ście, mróz, na którym staliście, 
energię, którą wkładaliście 
w każdy okrzyk, w każde ciepłe 
słowo, w każdy doping. Za to 
wszystko serdecznie wam dzię-
kuję, z całego serca. Mam na-
dzieję, że takich chwil, tych naj-
piękniejszych, z Mazurkiem 
Dąbrowskiego, spędzicie tutaj 
jeszcze dużo. Tego wam życzę 
z całego serca. 

To było oczywiście poże-
gnanie z Zakopanem, jeszcze 
nie ze skokami. Stoch w najbliż-
szych tygodniach będzie jesz-
cze skakał – przed nami igrzy-
ska olimpijskie, na które może 
pojechać. Narty do kąta od-
stawi dopiero na przełomie 
marca i kwietnia, po sezonie. 

Wcześniej trochę odpocznie 
– na najbliższy weekend Pu-
charu Świata w odległym Sap-
poro nie został powołany. ą

Artur Bogacki
artur.bogacki@polskapress.pl

SKOKI NARCIARSKIE. W nie-
dzielnym konkursie Pucharu 
Świata w Zakopanem Kamil 
Stoch oddał swój ostatni skok 
na Wielkiej Krokwi.

Kamil, dziękujemy! Wzruszające 
pożegnanie mistrza z Zakopanem

Takie spotkanie z kibicami mistrz skoków Kamil Stoch zapamięta na długo
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Skoki narciarskie to sprawa wagi państwowej. Prezydent 
RP Karol Nawrocki też był na zawodach w Zakopanem
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Kibice w Zakopanem 
podziękowali mistrzowi
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Jak z Twoim zdrowiem? Bę-
dziesz gotowy do gry już 
od pierwszej kolejki w 2026 r? 
Mam taką nadzieję, bo czuję się 
obecnie bardzo dobrze. Oczy-
wiście od razu nie będę mógł 
zagrać 90 minut, ale liczę na to, 
że dostanę swoje minuty w spa-
ringach, a potem zobaczymy. 

Która część tej długiej rehabili-
tacji była dla Ciebie najtrud-
niejsza? 
Myślę, że najgorszy jest mo-
ment, w którym zaczynasz 
wracać na boisko. Czułem 
wtedy, że jestem już naprawdę 
blisko powrotu, oglądałem ko-
legów na boisku i sam wyobra-
żałem sobie samego siebie gra-
jącego już w piłkę. Początek nie 
jest wcale taki najgorszy, bo 
i tak wiadomo, że powrót cały 
czas jest bardzo daleko. Naj-
ważniejsza i tak była jednak 
psychika i za to jestem 
wdzięczny wszystkim w klu-
bie, bo otrzymałem niesamo-
wite wsparcie. 

Nauczyłeś się wtedy czegoś 
o sobie? 
Wydaje mi się, że nauczyłem 
się doceniać to, co mam oprócz 
gry w piłkę. Po prostu to jak 
ważne spędzanie czasu z ro-
dziną i przyjaciółmi. 

Czy po tylu miesiącach bez gry 
czujesz największy głód gry 
w piłkę od dawna? 
Zdecydowanie tak. W poprzed-
nim sezonie również miałem 
trochę problemów zdrowot-
nych, a teraz pierwszy raz 
od bardzo dawna czuję się 
w stu procentach zdrowy. 
Po zdobytym mistrzostwie nie 
mogłem grać pół roku w piłkę, 
więc teraz naprawdę nie mogę 
doczekać się powrotu na bo-
isko. 

A jak zapatrujesz się na współ-
pracę z Alim Gholizadehem 
oraz Luisem Palmą, którzy 

również potrafią świetnie 
wpływać na grę zespołu? Czy 
jesteś gotowy na grę z tyloma 
nowymi twarzami? 
Zawsze kiedy jesteś kontuzjo-
wany, możesz wyobrazić sobie 
własną rolę na boisku. Na-
prawdę nie mogę się doczekać 
gry z Alim - graliśmy razem 
w poprzednim sezonie i współ-
praca z nim jest wyjątkowo 
przyjemna. Bardzo dobrze 
wspólnie nam się grało. Palma 
również jest świetnym graczem 
i myślę, że fajnie będzie z nim 
kooperować. Myślę też, że cał-
kiem dobrze adaptuję się do pił-
karzy, którzy grają obok mnie. 
Oczywiście musimy jeszcze 
zbudować porozumienia na bo-
isku, ale właśnie po to mamy 
obóz i kilka spotkań sparingo-
wych. Nie będzie to raczej nic 
trudnego. Po prostu kolejne 
wyzwanie. 

Chciałbym jeszcze dopytać 
o Leo Bengtssona, z którym 
graliście razem w Szwecji. Cie-
szysz się na ponowną współ-
pracę z nim? 
Oczywiście! Leo był na mnie 
trochę zły, kiedy dowiedział się 
o tym, że opuszczę aż połowę 
sezonu, ale świetnie będzie 
z nim znowu pograć. Fajnie 
nam się razem grało w Szwecji 

i dobrze rozumiemy się rów-
nież poza boiskiem. To świetny 
gość. 

W poprzednim sezonie wystę-
powałeś czasami na pozycji nu-
mer 10 - czy obecnie widziałbyś 
się w podobnej roli? 
Myślę, że tak. Mam swój styl 
gry i pozycja, na której akurat 
występuję nie zawsze ma 
pierwszorzędne znaczenie. Sta-
ram się grać swój futbol nieza-
leżnie od tego, czy gram na le-
wej czy prawej stronie, choć 
oczywiście najlepiej czuję się 
bliżej prawej flanki lub na dzie-
siątce. 

A jak zapatrujesz się na grę co 3 
dni na wiosnę? 
Miałem już okazję przeżyć coś 
takiego w Feyenoordzie i dla 
każdego jest to bardzo wymaga-
jący czas. Potrzebuję w związku 
z tym solidnie przepracowa-
nego okresu przygotowaw-
czego, by wrócić do optymalnej 
dyspozycji, a potem będziemy 
podchodzić osobno do każdego 
kolejnego spotkania. 

W Europie zagrałeś 9 spotkań - 
jaki jest twój cel na tegoroczną 
Ligę Konferencji z Lechem? 
Do każdego meczu podcho-
dzimy z nastawieniem, by go 

wygrać, więc chcemy dojść tak 
daleko jak tylko się da. Jako 
klub powinniśmy mierzyć jak 
najwyżej, nie ma żadnych ogra-
niczeń. 

Czy po transferze zmieniło się 
jakoś Twoje podejście do Lecha 
Poznań i ekstraklasy? Czego na-
uczyłeś się grając w Polsce? 
W Poznaniu czuję się świetnie, 
podczas kontuzji czułem 
ogromne wsparcie od kibiców, 
co w tym trudnym okresie było 
dla mnie bardzo miłe. Po kilku 
trudniejszych latach w Holan-
dii, trafiłem tutaj i znowu odna-
lazłem na boisku tożsamość. 
Odzyskałem pewność siebie 
i byłem w stanie wyrażać się po-
przez grę w piłkę. Ponownie 
czerpię radość z tego, co na-
prawdę kocham. 

A czy w takim razie masz 
po tym powrocie jakiś osobisty 
cel na rundę wiosenną? 
Jako zespół na pewno mie-
rzymy na sam szczyt i chcemy 
skończyć ligę najwyżej, jak to 
tylko możliwe. Dla mnie osobi-
ście jest to po prostu gra w piłkę. 
Kocham to robić i chciałbym 
po prostu znowu czerpać radość 
z futbolu. Po kilku miesiącach 
walki z kontuzją to dla mnie wy-
jątkowo ważne.

Skrzydła Lecha wzmocnione 
powrotem Patrika Walemarka

To pierwsze takie trofeum w hi-
storii klubu z Wrocławia. Po  
drodze do finału wrocławianki 
musiały wygrać z AZS UMCS 
Lublin i VBW Gdynia. PAT 

W finale Pucharu Polskikoszy-
karek Ślęza Wrocław pokona-
ła AZS AJP Gorzów 87:68.

PUCHAR DLA ŚLĘZY

– To był bardzo długi dzień. Zaczęliśmy go już o 2.30 w nocy. Je-
steśmy bardzo zmęczeni, ale szczęśliwi. Podjęliśmy decyzję 
o ominięciu wydm. Czysta kalkulacja sprawiła, że odpuściliśmy 
ten fragment. Z niecierpliwością czekamy  na zmianę nawierzch-
ni – mówił kierowca Tomasz Białkowski. PAT

Wielkopolska załoga Kamena Rally Team umocniła się na pro-
wadzeniu po 7 etapie Rajdu Dakar w klasyfikacji ciężarówek. 
W generalce legendarna ciężarówka DAF BULL jest ósma.

KAMENA RALLY TEAM UMOCNIŁA SIĘ NA PROWADZENIU

Julia Przybył (na zdjęciu z trenerką Alicją Zając) z Lecha UAM 
Poznań jest jedną z kandydatek do tytułu zawodniczki roku
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Wzorem poprzednich edycji Wiel-
kopolski ZPN zaproponował nastę-
pujące kategorie w VII Plebiscycie: 
najlepszy zawodnik, najlepsza 
zawodniczka, najlepszy trener 
i najlepszy trener-wychowawca. 

Decyzją kapituły piłkarki 
mogły uzyskać nominację nie-
zależnie od klasy rozgrywko-
wej, w której występują. Piłka-
rze oraz trenerzy musieli nato-
miast być związani z druży-
nami występującymi w roz-
grywkach organizowanych 
przez Wielkopolski ZPN. 

– Nieprzypadkowo wybie-
ramy laureatów spośród dru-
żyn i rozgrywek z udziałem 
wielkopolskich klubów. Można 
powiedzieć, że to nasze natu-
ralne środowisko i wśród tych, 
którzy je tworzą szukamy osób, 
które zasłużyły na szczególne 
wyróżnienie – mówił nam Pa-
weł Wojtala, sternik wielkopol-
skiej piłki. 

Podobnie jak w poprzednim 
roku głosować można było po-
przez reakcje pod postem z no-
minacjami na Facebooku Wiel-
kopolskiego ZPN. 

Zwycięzców poznamy pod-
czas gali finałowej ran-
kingu „Głosu Wielkopolskiego” 
Enea Sportowiec Roku Wielko-
polski 2025, która odbędzie się 
22 stycznia w hotelu Novotel 
Poznań Centrum. 

W kategorii zawodnik roku 
kandydatami zostali: Wiktor 
Antoniewicz (Kłos Budzyń), 
Błażej Danielczak (Kania Go-
styń), Mateusz Molewski (UKS 
Śrem), Michał Rutkowski 
(Olimpia Koło) i Patryk Sikora 
(Astra Krotoszyn). 

Z kolei w kategorii zawod-
niczka roku o miano tej najlepszej 
ubiegać się będą: Klaudia Dymiń-
ska (AZS UAM Poznań), Oliwia 
Jaśniak (Medyk Konin), Wiktoria 
Matyja (Juna-Trans Stare Oborzy-
ska), Daria Nowak (Polonia Środa 
Wielkopolska) i Julia Przybył 
(Lech UAM Poznań). 

Natomiast w kategorii trener 
roku mamy następujących kan-
dydatów: Wojciech Bzdęga 
(Krobianka), Dawid Jóźwiak 
(Orzeł Kawęczyn), Leszek Kru-
tin (Astra Krotoszyn), Rafał Ku-
backi (Orzeł Osiek) i Kamil Szulc 
(Mieszko Gniezno) 

Wreszcie w kategorii trener-
wychowawca roku kibice wy-
bierają zwycięzcę spośród na-
stępujących osób: Marek Józe-
fiak (Polonia Leszno), Michał 
Kasprzak (Pogoń Nowe Skal-
mierzyce), Grzegorz Łakomicki 
(Aktywny Orlik) i Angelika 
Okupniak (Orkan Przeźmie-
rowo/Lech Future).

Radosław Patroniak
r.patroniak@glos.com

Wielkopolscy kibice mogą być 
już przyzwyczajeni, że na po-
czątku nowego roku wybierają 
najważniejsze postacie minio-
nych dwunastu miesięcy. Gło-
sowanie ponowie odbędzie się 
w czterech kategoriach. 

Plebiscyt Wielkopolskiego 
ZPN. Laureatów zobaczymy 
na gali w Novotelu Centrum
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Maciej Klaczyński
sport@glos.com

Patrik Walemark przez 
rundę jesienną leczył uraz. 
Teraz będzie w pełni 
do dyspozycji trenera. 
Szwed podzielił się swoimi 
odczuciami przed najbliż-
szą rundą.

Patrik Walemark od początku przygotowań do rundy wiosennej bierze udział w zajęciach 
z zespołem i będzie gotowy do rywalizacji o miejsce w składzie od pierwszego meczu
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